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Nr. 3. 


Wychodzi w dni powszednie, 
6 godzinie 8 po południu z datą dnia 
następnego. 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi: 


w kraju i Austryi miesięcz. 1 złr. 10 ct. 
w Niemczech , 5 
w innych Państwach . 2 „ 
Za zmianę adresu dopłaca si 
Opłatę należy uiścić równo. i 
niem zmiAny acl 
Prenumerata we Lwo"ie miesię 
Numer kosztuje we Lwowie 
ne prowincy! - 
Namara z poprzednich dni po (0 et. 
Ws-zelkia DONIESIENIA PRYWATNE 
o zaręczynach, ślubach, weselach, nabożoń- 
stwnch żałobnych, pogrzebach. Opisy 
izahaw prywatnych, roklnmy dla balów, 
odczytów I koncertów, spisy Bkiadek, do- 
miesienin o zgubach, znalezionych przed- 
miatach i t, d po 50 et. od wiersza, 
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nie dowodzą. że Polacy posiadają wielki zasób 
sily moralnej, dającej im zawsze zwycięstwo? 
Bila moralna grębionych Polaków — to ich 
pracowitość, skremnońć i orowiąkowość. Zaiste, 
nie mieli oni tych rzadkich cnót, a oto już ie 
mają. Ta skntek prześladowania i to zapowiedź 
zupełnaj przegranej niewezyzny. Ona nia była 
aagrokona, lecz będzie i ra to podziękujmy — 
bakacie 1“ 

Te bardzo trafna słowa zacnego pisma 
katolickiego eczywiście oburzyły libsralną pra 
sę. Tygi jej nie będziemy powtarzali, ale 
notujemy, że wysunęąłe ona natychmiast pro- 
jekt yoróżnienia Polaków z katolikami nis- 
mieockimi. Liberalna prasa tak rozumuje: „Can- 
trum oormz bardziej ztliża się dorządu i oozy- 
wiścia cięky jaj dawne koleżeństwo x żywia- 
łem tak antipaństwowym, jak polski. Jakoż w 
parlamencia centrum już milczy, ilekroć się 
roswinie debata polska, bo rosumia, śe kto 
chce mieó udział w rządach, ten musi zerwać 
kompromitujące związki. Państwo wróciło do 
bismarkowekiaj polityki wsględem Polaków, a 
centram nie widzi juk w təm przeszkody do 
popierania rządu. Bozwiijaimy ten stosunek. 
Politycy kstoliccy już umsli ręce, ale ludność 
katolicko-niemiecke iemzoze po dawnemu wi- 
dzi w Polakach towarzysny walki. W Wisal- 
kopolsce ta lmdnośó chodzi z Polakami «do 
jednych kościołów, razem z nimi się modli, 
razem radzi © wszyszkich sprawach parafial- 
nych. To trzeba natychmie: usunąć. Do- 
magamy się tedy osobnych kośsiołów i pa- 
rafij dla Niemców, a gdy to sią stanie, 
wnet niemiccoy katolicy przejdą do narodowe- 
go obozu”. Więa i to jest nowy środek ger- 
manizacyjny. . n 

Te rozprawy o niebezpieceeństwie pol- 
skiem są tak gorące, jak gdyby klęska juś 
zawisła nad Prusami. Przeciw tej przesadzie 
wystąpił tygodnik Zukunft, pozujący na pi- 
smo nader poważne. W nim tedy pojawił się 
protest przeciw nitrasreniu Niemców, „taką w 
į gruncie rzeczy niegrczną sprawą , jak poleka*. 
Niegrożną jest ona dlatego, śe — zdaniem 


Zawiadamiamy, że począwszy od dnia 
ggo stycznia wszelkie ogłorzewa w „Przeglądzie! 
osób prywatnych, iistytucy; publicznych. banko- 
wych, prywatnych, zakładów przemysłowych, przyj- 
muje wyłącznie Ajencya dzienników p. Sokołow- 
skiego w- Lwowie, Passaż Hausmana 9, którą 
upoważnikśmy również do przyjmowania miejrco- 
wej prenumeraty. 


D 

Przegląd polityczny. 

Lwów 3 szyaznia. 
Jeszoze nówych środków germanisacyj- 
nyob domagają się bakatyści dla Wielkopolski, 
dowodzyo, ke rą one konieczne juź nie dla na- 
roda niemieckiego, alo dla celów militernych, 
dla skutecznej obrony państwa w rasia wojny 
s Rosyą. W każdym innym wypadku podobna 
wojna jest uważenia w Niemczech za gbsolntnie 
miemośliwą, ponioweś nie wa do niej najmniaj. 
szego powodu, i rzeczywiście mają pod tym 
wsględem zupełną mlaszność. Ala złośiiwa agi- 
tatya wnet przedstawia nieprawdopodobieństwo 
EA cob prawie peweego, jeksli przes to Mpo- 
dziewa się zbliśyć do swego celu, którym jest 
wytępienie naszej ludncści. Prasa hskatysty- 
erna straszy teraz swoją publiczność takim ko- 
rannikatem: „Z nad Notesi niemczyzna sių co- 
fa z przerakującym pośiiechem, & polonizm 
wsimsga Się tam potężnie. Trzeba niestety przy: 
antó, że robotnicy polscy s, W wymaganiach 
skrorani, saohowują sie potulnie i dobrze pra- 
cują, więc w kańdym zakładzie przemysłowym 
i na folwarkach niemieckich przyjmowani są u 
otwartemi ramionami. W skutek tego robotni» 
niemieccy muszą emigrowaó. Chouiaż zarob- 
w polazie są zwykle mniejsze od niemtieckiob, 
jednak Polak, przynwyczajony do kycia na pół 
parbarzyńskiego, umie Oszczędza, 2 jest tak 
łapozywy na siemię, że piao: za nią wię:ej od 
Niemca i m reguły drożej niż waria. Tem si 
tłóracny fakt godny ubolewania, że Niemcy i 
© gydzi, zajmtj wię paroslacyą folwarków, 
sprzedają dzimłki Polakom. Poniewak te esoby, 
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MUŁOÓSZENIA I PRZEGPŁATE MIEJSĆ 
przyjmuje wyłącznie : 
Ajencya dzienników Sokołowskiego we Łwowia 
Passuż ausmana 1. 9. 
Ceny ogłoszeń: 
Zwyczajne ogłoszenia na czwartej 
stronicy: 
wiersz petitowy albo jego miejsce 10ct. 
j nych ozłoszeniach 
em za każde słowo 2 ct. 
tłustym garmondem p 3 ct. 
koresp. prywatne » » 4 ct. 
Nadesłane na trzeciej stronicy: 
Ogłoszenia wiersz petitowy albo je- 
go miejsce 30 ct. 
Reklamy po kronice wiersz petit. 50 ct 
Ogłoszenia nad przeglądem politycznym 
na pierwszej stronicy wiersz peti- 
to D 4. 
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LUDWIK 


przyczervił tam torpedę i odjiynął, Pomimo, ża 
ve pancerniku starano się p'chw"yció jakikol- 
wiak dźwięk pod okrętem. rie zdołano nia vo- 
słyszeć Za drugim razem ptszoz*sn pancernik 
pełrą siłą pary i gdy odpłyiął 1500 metrów, 
kazano powodnamn statkowi dopeędsió ów 
psnucernik i podłożyć podeń torp'dę. Wnet 
„ustaw Z638* uniknął ped wodą tak, że na 
fali nie snaó było, gdzia sią nadaja. — i po 
jakimś czasie dokładnia uwpkorał prezanie 
Dwai młodzi inżynierowie morssy Violetta i 
Davelav akonatuweali tay statak. który ko- 
setowe! 500 tysięcy fren!*«. Rząd francuski 
postaniwił zbudować kika takiok stetków, w 
których najważniejszą rowsoią jem, przyrząd 
nazwsny przez wynalazców „Okiem“, a służą: 
og do wysuwania na xawręlz torpedy i przy 
twierdzatia jeł lo mieprzyeciolskisgo okrętu. 
Ponieważ wynalrzny otretoali od miristra 
marynerki zapewrienie, że Bieli skoastruowa 
ny przez nich statek pudweiry okaże mię do- 
brys, to rząd zakupi Milks takich statków, 
przeto juk z góry. na włąen ryzyko, zbudowa- 
li oprórz „Gate wa Zełe* juxcze dwa jnne ta: 
go samego typu, lscz pod 'no zwinnieiswe od 
„Z6dó%, Nawywaią się one „Morsa i „Gyreno- 
le". Ta trójka stanowi Gady pierwarą flity'g 
nodwcdsą — nowy cud łechniki. Ponieważ 
kakdy taki okręcik koseizje tylko 600000 
franków, przeto mośzą «robić joh z dziesięć 
za cenę jednego pancerniks 00 ogromie ula- 
twi obronę morskich breag*v Fvancyi. A istot- 
nie trlko nad b'x*gami mowy być używane te 
podwodne okręc'ki, bo nie neją one na sobia 
koudensatorów (niejako rasreoarów siły olek 
tryGenaj) na omas dładwwy "ad kilka godzin. 
Podobno rząd f:avom:ki zarierza zbudować 50 
iakioh okręcików, które 5e dopuszozą foty 
nieprzyjacielskiej do frannrtkioh brzegów. Mo- 
ina uwańań, że ssanie FEnoyi na morzu w 
razie wojny znakomioie się zw.ększy”y. 
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Przesilenie wzgierskie. 


Piszą nam z Wiednis, 2 stysznia : 


trudniące sią paroslacyą, Prowadzą interes spe- 


Zukunft — hakatyści oddali Niemcom olbrzy- Noworoczne przyjęcie i przemowy w Ba- 


MASŁO WSKI. 
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jużył istotnie zbyt dosadnich środków, aby 
stworzyć sobie więksrośś liexriaferą, nik któ- 
rykolwiek z jego poprzedników. Jednakże i 
bes tych środków byłaby się utrzymała dawna 
większość. Ani f'akcya Apponylego, która w 
ostatnich wyborach dczrała  najdo kliwarej 
klęski. ani stronnictwo niezawisłcści, nie były- 
by zdobyły więkegakoi mandatów, chociażby 
gabinet barora Bu ff-rgo był wobas wybor 
tów zachował się mriej „energioxnie”. Zssa- 
dnieso kowisam niewątpliwie znaczna większośó 
ludnośni, kwłarzcea madsiarskiej, stoi dorąd na 
wanowis”'u programu Dsaka, weglądnia Tisav 
(po r. 1875). Ozezyacya reprereńtuja rzedzywiść e 
tylko mwiejszość ludności i diatsgo tsż, pomi- 
mo wszeiki*j dyalektyki pp. Arponylegoi Kos: 
sutha, jaj rokoss przaciwko wiekszości parla- 
mentarnsj jest rokoszem mniajszości przeciwko 
zvanej większości narodu, jest objawem Sta: 
rego mnaxego liberum ve'o, uzbrojonego u nes 
w prawo „de non praestanda obadientia“, a u 
madziarów w „jus inrurrect onis“, 

Moina jalak dopatrzeć się pewnych od- 
mieni pomiędzy hr. Appony:im a Kossuthem. 
Naczeiuik stronnictwa niezawisłości na teraz 
nie może marzyć o zdobyciu włtdzy. Zadawal- 
nia się więc jej zasadniczem osiabieniem przez 
u*un qwe gabinetu Baniiyego, przyrsekając xro- 
sztą. że innemu gabinetowi stronnictwo to nie 
odmówi ani rozgrzeszania za wprowedzenie 
stanu extra iegem, ani tek nie sprzaciwi się 
odnowieniu ugody handlowej z Austrgą. (łd7 
irzeciwnie p. Apponyi, dobijający się od lat 20 
raki ministra, nie sadowalnia sią równie wyra 
źnis upadkiem gabinetu Barityego i zamiano- 
waniem nowego, w którymby mie zasiadał on 
(Apponyi) i... p. Horanszky, lecz za pomocą 
ogółników o „postulatach konstytuoyi“, którą 
poriewiera Oopozycya i o szacunku praw, które 
brutalnie gwalc, zabezpiesza sobie x góry mo- 
śliwośó rozpocrącia natychmiast równie syste- 
matyczuej walki przeciwko vwentuainamu nowe" 
ma gaknetowi! 

I Epilogi o przyjęciach noworocznych do: 
į noszą, ka Ostatecznia p. Horanusz ky rgodnił 
ime na bezwarunkowe wyzwanie barona Bant- 


Zachód 


Wschód ałońca a g. 


s rozporządzenia ? 


mią usługę, pokasawszy siły nieprzyjaciela. 


kuiaeyjny, przeco popelnialyby „glupstwo, gdy. „Oni — powiada Zukunft — xbudzili nas śpią- 


by sprzeławały ziemią mnisi piacqvym za nią 
Niemcom. Ale w rezultacie otrzymuje się pola- 
hizacya sglej nadaotuokiej ziami, a to- przed: 
stawia praw ie gzźne niebezpitozeńsywo. 
Na io "coż poradzić tylko państwe. Ono jost 
== mi mz: 11. adnie dannosi | 
spodzieway się, åa to nospni Log awiuki przy 
pomocy sejmu, który gawsze składał dowody 
10 m REPO srozumienia iateresów państwo- 
wych, będących zarazem narodowymi”. Jedno- 
oxeśnie s pojawieniem się tego straszeką do- 
niosła menechijska 4 /gemeine Ziy., półurządo: 
Wy cupan gabinet pruskiego, śe „przygotowu- 
je wię wieżka akoya, mająca na celu Eulicarne 


przenizuie wszyskich Niemców, natenvzit od- 
reza sriknia wszelkie niebeezpieczeństwo, bo 


Gia, jsarakźe © oale niebo przewyższaręg tou 
marodek polski, istotnie godny pożałowania i 
wyrzdrający się pod względem materyalnym i 
ey wiliseoyjnym *. 

A więc, zianiem Zukunft, Prusacy nis- 
dość są bszwzględni. Oozywiśute, mogą jeszcze 
przercdsić się w Gomów i Ź<leźniarów ; dro- 
ga takiego pustępu mote być bariao długa. 
Oa do naszego wyradsania ię, tu o tem mó- 
wió nie warto. W chwili wielkiego i gorskiego 
uwątpienia, lat temu p ę dmiesiąt, zarsucił mem 
wyradzanie się Jlenryk Baewuszi, a kilka lat 
temu Ntumsław Tarnowski bardzo grunt+wnia 
udowodneł, śe ów pisarm ogrownie sią pomyłł: 
praecięmie, my mę odradzamy i to bardzo 
prędko, chowas wśiód siebie mamy niestety 
«byt wielu takiob, którzy nam w tom prze 
szkadzają. 


nietylko pod względem politycznym, lecz może 
emiaze bardaiej pod moikanya jest kwestyą 
bardzo ważną, w ozyich rękach — w polskich, 
ozy niemieckich — znajduje się cała nasza 
wschodnia granica, której długość od Mysłowio 
do Ejdkun wynosi 175 mil geograficznych*. Ź 
tego doniesienia monachujskiej Allg. Ztg. można 
tyko się domyśleć — i tego w lot mę domy- 
biiy dzienniki niemieckie — że ministerynm 
przygotowuje projekt przymusowego wywiisz- 
czenia Polaków w całej nadgranicznej strefiw. 
Katolicka Ochiesische Volks, Ztg, pisze z tego 
powodu: „Taza cperacya bydaby niezawodnie 
nędzwyozajnie kosztowne, aie ma podobne fan- 
tąnye Prusy zawsze mają dość pioniędzy. War- 
toby się jednak obejrneć na wszystko, 0o juś 
ukuto przeciw Polakom. Wprowadzono w śycie 
mnóstwo energicznych i jesrozs energiozniej- 
gzych środków i każdy witano wołaniem: ten 
jest niezawodny | — a po jakimi czasie p'ze- 
Konywano się, ke OR tyleś wart, co poprzednie, 
to jest prawie nio. Tu można naszym szowini- 
stom przypomnieć słowa Starego Tastamentu o 
bydach, będących w niewoli egipskiej: „A ozem- 
bardniej ich uciemiężano, tem liczniej oni się 
rosmnasali“. Corax nowe środki obmyślane prze- 
ciw Polakom, gnębiące ich, a ułatwiejące życie 
Niemcom, — śsodki zawsze zawodne, akoro 
trzoba wciąk je powiększać i nrosmaicać — czy 


| Paryski organ sztabn jenezalnego domo- 
81 O rozw qzasym juś jakuby zupałnie pro- 
blemacie stattów podwodnych. Taki statek, 
zbnduwany w rządowych Warsztatach i nn- 
zwany „Gustaw Ż6.6%, spuszozono przed Bo- 
sem Nar-dzeniem ua wodę, puozem zaras Wy- 
konano rósno doświadoneria. Siacek uwijal się 
po powierzchni morza x ogromną obyścómą, 
owyniąs najtrudniejsze zwroty, zanurkał siy i 
wynucekł, kiedy tylko ehoiano. Ruchy jego 
pod wodą były tak samo awobodne, jak nad 
wodą, iubo nieco powolniejsz», mie o Lyie je- 
doak powolne, aby jego bojowa warst) co- 
kolwiek na tem traciia. Po vych doświadcze- 
niach wykonańo iune, mianowicie poleu0no to- 
mu statkowi atakować pandermk 


Sistek podwodny wykonał dwa ataki. Za 
pierwszym ruzam rznoił wiq OB na pancernik 
pod jego spód, 


stojący na kotwioy, podpłynął 


pobytem. na Wół Tum odwiedzaisóćmy ją i tam 
upowiadsła nam swą odzseję. 

Jakże surowo krytykowaia kołysanie i 
trzęsienie wagonow, które ją denerwowały, te 
pukoje hotelowe, brak wszelkiego komfortu w 
okwili, kady mę go potrzebuje ; jak zarnekału 
na podróżnych, którsy na mą patrzy.i, jak na 
ciekawe uwierzę, na lokajów, kuóczy me dali 
o mą, kiedy siq vzala Cierpiącą. À pezytom je] 
niepokój o męża, którego ua dozorcę pray sWwóm 
łóżku ukazywała, A moze trzeb będsie zustaó 


obieta w XX. wieku 


przes 
Jukusza Simma i dr. med. Gustąwą Simona, 


(Dokończenie). 

Nastąpiła chwile rozłączenia, byłem obe- 
ony w chwili wyjazdu, widzialem, jak pani 
usrisnęla córkę. iłumuiąc izy. Zuięć spostrzegł 
warursenie pani i zapewniki: „Bedziemy pisali 
i njas będzismy długo bawili” A kiedy drawi- 
oski wagcuu xamknęży się, lzy puściły się a 
oczu pani. Obieoaiem, chcąc pocieszyć, że będę 
panią odwiedzał. Z wdzięcznością podziękowała 
mi pani, ale jakimó ruchem dala mi pani ró- 
wnocześnie do poznanie, że nie potrafię zasią- 


zna, przez oale miesiące! Męć jej kłupoiał się 
ze Swe] sirory, że żuna nis Ma dostatecznej 
pomocy lskaisaiej, i oddalenie to pomnaisiè 
jego troski. System nerwowy córki, tak roz- 
mors ) 4 - strojony, wkrótce uspokoił się pod wpiywem 
pió nieobecnej. Nazajutrz przyszedłem, misla | wyj, odpoczynku i pod węływem radka poją” 
pani jaś depeszę naj:spszą, taką, jaką mę siala | ozenia Nią E panią. Córka penrówła do Parys 
wysyla w tych razach; w drugiej juá donosili, ; gamiszzaała niedaleko od pani. Wygrałaś pani 
że mloda Kobieta asnje Się amęczoką, zepsnia | swoją ostatnią bitwę. 
sobie żolądsk i musi pozostać w miejscu, w, 
którem się gnajduje, trzy do euterech dni. Gospodarstwo. 

Zaniepokoiła wię pani; znów doniesiono, Widaisłtem rmiodą panią w jej gospodar- 
fe jadą dalej, wrzystko dobrze. Znowu zatrzy- | stwie. Przebyła uzość miodowych miesięcy, ko 
mad się Musieli, Edyż nowozemęśna doświad: | łysana najpięknisjeremi nadsiejam. Mąż zajęty 

_ omata nerwowych przypadłości. Napisała zresxtą był interesami i nie było go w domu. Zajmo- 
do pam, $o rue pojadą dalej, że odpoczną z wała śię najpilniej uwojem gospodarstwem, 
dziesięć dni w Biarnta i de potem powrócą. urządziwszy dom x wdziękiem, rządziła w mm, 

My progiem został skmiennie wykonany i powtaraając swym przyjaciółkom, kiedy ją 
OMY tan wojaź, nagle praerWAny, zakończył się i ckciaty wyciągnąć na daisze wycieczki: „Mam 


oych, pochodniami oświetlśli przepaść, roz: j 
|krzewili samowiedzę narodową, a gdy ona; 


qkgoiań n'edośń iesteśmy pnozyiezni i begrząlę- | 


„Magonia“. | Baa ff 


dapeascie, dawniej, zwlasowa za rządów Ti-jfy'ago, i áa liczni wybitni posłowie większośsi 
say, ściągały na siebie ponwechvą uwagę nie: $ złokyli osobiście moworoczua powinyzowanie Ż0- 
tylko w monarchii, ale tu że po za jaj grani» | nie bsrona Banff+'ego. Trzeba tylko paznięteó | 
oami. Wtedy wypuszczona *rzypadki»m w dro- {o tam, że w pewnych kołach magnackich gió- 
dze z Poszta do Wiednia a! sko („nie“) z przo- | wie gravaman tworzy ta kons barona Banf- 
mowy węgierskiego pA gabinetu mogło; fy'sgo, — szlachcianku, ale była nauczycielka, 
wpadki bpon; study Marnpy i pani- & x6cem wadłog teorvi exzlazywności magna: 
ką giełdowę , jak Gi u io przed 1l laty. O%iej niegriua Tażydowió w pasen eris 
Warcholstwo radykalne «bal, zepobnąć Wą-|skirz Wiedomo, jakich intryg dokiadano, aby 
gry z tych wzżym. „Cztamy i w.:dzimy — podczas uroczystości jubileuszowych, ona Bwt. 
zauważył wozoraj Słuszni Avila de Szemøre, : f% *go nie otrzymała wsiępu na uroczyszości 
przemawiając w imieniu większości do sędzi- dworskie! To też nie ulega wątpliwości, ke na 
wego prezesa klubu baron: Fodmaniozk;'ego,—  Secesyonistów z oboxu rządowego, o ile mie 
ze uroczystuść tego Noweg Boku nie jesż po» | powcdsją się wyłącznie arabicyą niewątpliwie 
dobną do tej, którą obch.dziłśiay przed 30 la» | Więcej o duiałała nischęó do baronowej Barf- 


i 


ty. Słyszymy uderzanis skier w mury, któce fyusaj, nik obarzonia u powsdu wyborów 
przez trzy dziesiątki lat wzenosiliśmy ka wzmo- | r. 1896, y 
onieniu, obronis 1 zwiękesniu potęg. narodu. Gzomadna wiryta posłów un pami Banff- 


Ci zaś, którzy sią podojmsq tego dxieła zbu- | fyowoj. cudzia bszwaruakowy pojełynsk Ho- 
rzenia, nie s} to oboy, ari żoidnioy sewngure- | Tamszky'ego z Barffym, który się pono odbę: 
nego nieprzyjaciela, lene nasi właśni bracia, | dzie wa wtorek, niewątpliwie znacznie ułatwią 
syuowie oOjozyzny, gotori aprowadz 6 równie | Bsofiy'ema oweatnalns ustąpienie „bez apuko- 
boleszą klęskę aln swyozsoy jak dla zwydią- | team osób“, Będzie to nowoczesny skok ryce: 
gonycn*. Iscosnis wozorajee noworoozue prze: | rza rzymskiego Qurius, do orohłani, wyurążo- 
mowy w Budapeszcie budsą juź jedynie o tyle ;n*j w Budapeszcie nia siłą ślepych %ywiołów, 
olekowość, © ile mogly rozwiązać zagadzę | leos zaciężośsią stronnictw i dsiką ambicyą 
przywrócen a w Sejmie węgerskum najpzost-j wiadzy ohoiwych przywódzoów parlamentar- 
Skego ładu obrad parlametstarnych. nych. 

Jednakże praemowy wosorajsza nis Ea- 
powiadają w tym względzie żadnego pomyślne- 
go zwiuiu. W prsemowa.a Ba ffy'ego 1 Stofa- 
ua T.szy, który po Taz plerwszy w imien u Otrzymujemy następujący komunikat : 
większości składał prazesiwi gabinetu powin: Sejmowe Koło polskie przeprowadziło na 
uzowawe MOWOIUGWNE, zRiNacza SIĘ wkłonność | dwóch kilkogodzrmnych posiedzeniach rosprawę 
do ugody £ opozycyą poc waruukiem, e mie | nad sytuacyą polityczną, Zabierali głoa pósio- 
hądsie One okaponą żałasem „uposorzeniem | wie: Rayski, Romsnowios, Csartoryski, Komłow- 
osób lub stronuiocw*, ma anowiaie Obaj dobitane | ski, Wodsteki, Ą brahumowicz, Szałkowski, San- 
aodnomli komiecznoś xaajowania istaiejączj cd guszko, Czaykuwaki Władysław, Ozaykowski 
lut 30 więkusości periamoniącnej. Prueciwnia ; Wiktor, Bojko i prezes Kola, poseł Jaworski, 
z przemów Appomyiego i Roasutha wyraźnie a wynikiem rozprawy jest uchwała nastepnjąca : 
przebija sądanss nieLylko usumięuia gobizetu | „Kole sejmowe uznaje, šo Koło polskie w 
yoğu, Mie tRaka rowadzena większości, Radzie państwa, w warunkach besprzykładnie 
jako mibyto powstałej w Owatnich wyborach | trudnych, strzegło ile mogło stosunków we- 
w r. 1896 w sposób misptawny. O) uoryczy ! wnętrznych państwa oå rozstroju, a systemu 
ostatniego zarzaiu, to moke gabinet Ba.fty'oego reprezeniacyjnego od upadku. Było ono pier- 


Koło polskie a Sejm. 


piegzj 28 przzewieća dene lm 


tama w tem miescie, w którem się niktgo nief 


zajęcie w dömu“, i praydę mówił», mima je. 
Co iano odbywała ptregięd: czy pokoje były 
nsleżycie ;rzewietrauwo, usy moble dobrze wy- 
trzepane i opylone. Wzczowała się pod pamo 
wonm mikrobu, który vå <hw:li, Kiedyśmy 
nim tak się zajmować zaczęli, uwziął mọ nam 
fig.e wyrządrać. A więc w:edaiaia, ś© Miasm; 
1 nasomyste prochy czapują się firanek, Bpizę 
sów 1 kobiertów. Uuvxyłu się hygieuy, trochę 
gotowania, a jej prefasor hygiouy wybornie ją 
nauczył, jak należy się żywić, umiała sadyspo- 
mowaó obiad, 1 coraz inuy. Kiedy wypełniła 
obowiązki gosptdyni, udawaia się na zwykią 
praechadzi», gdyś wiedmaća, ke życia tiedsącw 
jest sakodliwe, osłabia bowiem musskuły, opó 
nia trawienie, nie hartnje nas na amiany tem- 
paratury, sąd ułatwia uaxz;ębienia, U kopiet 
jeszoze zgubniejsze A pów-du, że 14 Wwrażliwsze, 
Gzęsto ne'wowe, Więc wpadają 2 eraku ruchu 


w hbypochondryę. Zazmowałą umysl, który był | 


niepospolicie wyksatałcony Czytaniem zejmają 
cych i puwaknych kwiążek ; szwjęcie to było i 
potrzebę i koRiecznoscją. Nie zamiedbywała 
dawnych stosunków, zAWiorTBIA nowe ZLAJOMO- 
ści, które izogły być puGyceczne mężowi. do- 
brze pędziła życie, gotując mę do przysałych 
obowiąnków, które mtguy spaśó nA mą. 

Sine tylko i wytrwale kobiety dać mogą 
slaa pokoienie; wiedzma ò tem 1 LIG Zalue- 
dbywała micz. go, aby wypełmó ię rolą. Maiza 
wyohowsia ją uczciwie, me nA ialkę, praezna- 


CEOLĄ do występowania w świecie; KANOsONI 
„4 klika mająć dia przyjemncści, nie kaziaicyG 
w kioranku kok .steryi 1 rozkoszy. Nie wpajano 
w mą praokozania, źe jest stworzoną aby nio 
nie robić 1 pudobaó się. Ale nanoscao ją, jaz 
spełniać obowiąski gospodym domu i matki. 
lnteligonoya jej dobrze Svstaia aasiloną i rze- 
czy duchuwe pvdobały się je;. 


Zakończenie. 
Peni wie, że powieść, jaką tu opowiedzią- 


łem, jesc prawdziwą; nie jest to history ; 
wszystkiocn matek, które nie mają pani su- | 
mienności, które me oddały się w zupełności 

trosce o zdrowie i wychowanie dzisoka, fle 

jest opowieścią dokiądną ich niewiadomości i 

10h m edoswiadczenia. 

Młoda kcbiety końca wisku dadrą nsm 
kobiety wiekń jutrzejszego. Żądam, aby nam 
asiy panny praygetowane, podobnie jak córka 
pani. do roli son i matex- N:e chog, aby wy- 
rzekły się swej indywidualności, aby jedynie 
mackami były, kierującemi wyck?waniem deie- 
oL Nie! chog, aby były kobietami | 

Pani mnie rosumis, pani przejęła się swą 
misyą, ale wiele kobiet nie zrozamiało tegu 
powannictwe, wierząc i głosząc, ze są wy£sze 
nad nre, zładąc drobnostki na pierwsze musj- 
Sue, afissując się na zebraniach i Irocsysto- 
ściach ŚwiBLOWY.D, 1 OUWIErAJĄG Salon, W ató 
rym pokazują «sika ZnaKOMUGUŚCI całej groma- 


7m. 58 |  Długusó ćhla g. 8 m. 15 

4 „ 13 Przybyło dnia od wczoraj 1 m, 
wiastkiem ładu zarówno dla państwa, jak dla 
wolności. - 

Koło seimowe stwierdza, że postępowanie 
Koła polskiego w Wivdnin było niezmiennie 
zgodnam x dobrem krain, jego politycznym kie- 
rankiem i z duchem Sajmu. 

Koło sejmowe wyraża przekonanie, ża de" 
legacya usilnie dątyń kędzie do rozszerzenia 
krajowego sumorządu, a zarazam z całą gorii- 
wością i stsoowozością przeyrowadzać > będzie 
te sprawy krajowe, które załatwienia okekają, 
a zwłsakcza te narodowe i ekonomiczne postu- 
laty. które Sejm kilkakrotnie uchwalił, ku 
cmu koniecznem jest ustnienie stosunków w 
Radzie peństwe. 

Koło sejmowe wyraka Kołu polskiemu w 
Radzie piistwa swoie sacfąnie, a zarawam po- 
nownie przekozania, iż solidarność postów pol- 
skip w Radzie państwa jest niezbędnym 
środkiam do prowadzenia tamże powakne) i 
skutecznej, z iutererem narodowym zgodnej po- 
lityki, żu zatem owa solidurnośa jest potrzebą 
kraju i obowiązkiem każdego posia". 


Sprawozdanie poselskie 
p. Piepesz-Poratyńskiego. 

"'Wozoraj złożył p. Piepes-Poretyńuki, po” 
sel do Rady pańwtwa z tmiajszej Isby handlo- 
wej, na plenarnem posiedgeniu tej Izby spra- 
wozdanie ze swej ezynności poselskiej, orar ze 
spraw nariamentarnyck w ostainich dwóch la- 
tach. Mówca szreślił pokrótce kistoryę tego 
wykolejenia parlamantarygmn, które we wspo- 
mnianym okresie osatu yg nawiedsiło,— 
głównie dlatego, że niektóre sauwagóły pow- 
szechnie dotąd nie są znane, lub tek nie wą ua- 
Jeżycie uwsględniane. I tak bezustannie aż do 
znndzenią mówi się wszędzie w Anstryi o ros- 
porządseniach językowych. Otóz oczam są te 
W liczbie posłów do ady 
państwa jesi wielu, którzy tych sędzeń 
nie ozy.ali, a że sroroka publiczność słabe tyl- 
ko o mich ma wyobrażenie, to nie ulega wąt- 
pliwości. Treścią rozporządzeń jast to, że kilku- 
sət urzędników niemieckich obowiąwanych jest 
nauczyó się języka czeskiego do roku, jak piorwo- 
nie projskwowano 1908, który to termin wsze- 
iako natychmiast zosi’ przadłażony o lat 10, 
tak, ża dalsze rozporządzen.- zawierają juź ja- 
ko termin r. 1912. Zdanieri mów “v jest to rzecz 
omysto urzędnicza, i *rudno zrozumieć, dlaczego 
naród Kante i Głosthege. mający proieszya g9 

i knisa. vba wia mi€ 
z tego powodu smpeluej zagiady śywioła nie- 
mieckiega w Caochach. Szkie tych rospor”a' 
dzeń językowych nłożony był w porosnmie! 1 
z ropreaontantami obu narodowości, a jeśeli 
dalusym miągu szkio ten doznał zmiany, kté 
była powodem owych s.raszliwych zajsó w pi 
lamezcie, to stelo wię to ma podstawie iście tra, 
omego fetaliamn, jak. zawisł nad temi rozp 
rządzeziami i nad kwestyą pogodzenia pow 
kmonych narodów, uutueszkujączah Oszach; 
Dia przykładu mówca przytacza jedea szoa. 
gôl. Oi ezkio rozporządeeń zawierał postanc' 
wienie, ke nawet w rejonie ozysto niemieckim 
moża wnosió podania w języku czerskm, a 
odpowiedzi, razolucye, wyroki, winne być w 
takim razie wygotowane równioż po czesku. Na 
to reprezentanci stronniotw niemieckich się 
zgodzi Ale w tym czasie weszła w śycie no- 
wa procedura cywilna. Trzeba więc było tym, 
którsy mogli wnosić podania po czesku, dad 
także prawo obrony i prowadzenia ńwiadków 
w języku czeskim, a z tego wyrobiłą sią po- 
trzeba drugiego jęryka wewnętrznego w urzę- 
daùh — „die xwsite innsre Amtesprache*. To 
był pierwszy szkopuł, o który się sprawa sgo- 
dy rozbiła. Ale mimo to rokowanie i po wy}- 
iaiu rczporządzeń trwały dalej a jeeli je 
przerwano, to stała się to nie s winy hr. Bą- 
deniego. Niezaleknie od niego ugrupowąły się 
w owej ohwili stronniotwa, utworzyła mę więk- 
BROŚĆ, która nie refleztowałą na reprezentan= 
tów wielkiej wiasności n'emieckiej. Badeni był 
jedcym = tych, którzy mieli poważne wątpli- 
wości, ozy ta większoś! sią utrzyma O.ók tek 
takt, wspólnie ze zjadliwą agitacy4 stronnictwa 
piusofilskieg» w Czechach byi powodem, że 
rokowana rządu z Niemosemi się rozbiły. Ba- 


dzie głupsów. Pod świetnemi pozorami sklade 
ją dowody nieudolności, kryjąc nisdostats 
liedoszonałego wyksziałcenia pod posoran 
życia teatralnego. 

Któż więc da mam kobietę przyszłości, ` 
która będzie prawdsiwia kobietą, mający po* 
wagę csynuą i trwałą, i zajmie napowrót 
wpływowe stanowisko, jakie w społaczenstwie 
ntraciła ? 

Da ją nam ta kobieta, które nie była 
wychowana na przedmiot strojny i osdobny, 
k:óra Jent wykestalconą na ukyteskuą, A mo* 
sa nawet wspóździałań mogącą towarzyszkę 
męża, która ronwinęia swą intaligencyę EA po- 
mocą powaizago wyunhowenia, która zyskała 
prayjaciół wdsiękari umysłu i delikatnością 
serca. Która umaia stworzyć salon, w którym 
panowała, jak królowa; kobiesa, która umiała 
być lekaraem i pierwszym nauczycielem swego 
dzieoka, która umisła kierować tym wielkim 
urzędem ministra oguiska domowego i odgry* 
wa skowphkowacą rolę inaiżonki. matki i 
kobiety światowej, Wazystkie te, razom wzięta 
przymioty, stanowią jej wyśrzość. 

Taką kobietę dałań nam, pani. Honor na" 
leży mę pani za nią. Dla iunych niech będzie 
pizykiadem. 


KONIEO. 


— 


w skuiek tego już w maron 1897 podal 
, do dymisyi, która jednak przez Cesarza nie 
ostala przyjętą. 

Zdaniem mówcy był to może jedyny 
błąd Badeniego, fe nie obstawał przy swej dy- 
misyi. Dziwnom jednak jest, że teczoby, które 
najbardziej były czynne przy utworsBniu 
większości wbrew życzeniom hr. Bademiego, 
teras, kiedy ta większ'só rię skonsolidowała 1 
nawet w gabinecie znalszła właściwy wyraz, 
są najbardziej x dsisiejszago stanu rzeczy nie- 
zadowolone i prą do koncesyi na rzscz Niem- 
ców. BRospoozęła się tedy xajdzikaza obstruk- 
oya Niemców, która skompromitowała w ogóle 
ideę rarląwentarysmu i doprowadsiła do lex 
Falkenhayn i ostatecznie do upadku Brdenie- 
go. Lex Falkenhayn uchwalono w gorąszko- 
wym stanie umysłów, w - jakim się wówozās 
srajdowały wszystkie s!ronnictwa. Mówca ró 
wnież głosował ua nią, po prrezwyrięłeniu 
wielkich wątpliweśkai i stoczeniu walki £ swe- 
mi przekonaniami, gdyk wszyscy byli tego 
zdania, ke korieczaie trzeba uchwalić jakiś 
środek zaradczy przzciw owym dzikim wybry- 
kom, niesłychazym w dazajach parlamentu. 
Jednakowoż trzeła zaznaczyć, że opinia publi- 
ozna ysy niesłusznia x tą ler Falkenhayn 
fakt ukolewania godny, który był tylko w 
przypadkowym zwiąsku s tą liz, mianowicie 
wkroczenie policyi do parlamentu. Przypadek 
zarządził, że dla swentnalnego zabezpiecze- 
nia parlamentu od zamachów ulicy prsy- 
gotowany był w gmachu parlamentarnym 
pluton policyi, s gdy wówczas napednięto na 
członków prozydyum w sposób, wprost wagra- 
śaujący ioh żyeim, wtedy dla usunięcia niabez- 
bieczeńsrwa wprowadzowu tę policyę do Ieby. 
Do dsiś nie jest zbadsnem, kto wydał polecenia 
przywolania pelicyi. Wypadek ten sakońsył 
«rę parlamentarną w roku 1897 i wywołał 
Tadek Badeniego. Po Badenim przyszedł 
łartsch, który roamaitymi środkami starał się 

rzejadnać Niemców, sle bez sukeezu. Gabinet 
jego był czysto urzędniczy i nie prz:datawił 
mą nigdy parlamentowi. Po nim objął ster 
rdu hr. Thun. Zrazu odniósł on pewien re- 
maltat, połączył kowiem w swym gabinecie re- 
prezentanta niemieckiego stronnietwa liberal- 
nego Baernreitera i reprezentanta zechów 
Kaisle. Ale konferencye z Niemcami za po- 
kiedniotwem  Baernreitera rozbiły się o nie- 
ohęó i opór Niemeów. To dało powód hr. Thu- 
nowi do stanowczego zwro:n ku prawioy. 
Baerpraiter ustąpi, a na jego miejsce przy- 
szedi br. Dipauu, Od tego czązu rompoczęła się 
spokojniejsza rob w  parlamoncie; Nismoy 
ohuieli bowiem 16 hr. Thunowi niespo- 
dziankę. Z mit Thuta wyszło hasio: „Jesteśmy 
na wszystko przygotowani“, Niemoy prsy- 
puszorali, że hr. Thun na wszystko movie być 
przygotowany, ale na to, ażeby w parlamencie 
traktowano sprawy w 2 przyzwoity i 
spokojny, nie kędzie przygotowany. I rzeczy: 
wiście byla to nierpodsianta. s 
dalszym ciągu p. Piepes-Poratyński 
omawiał pracę pozyrywną, jaką pariament do- 
konsi od Ozasu stapia dzikiej obstrukcji. 
Przedewszystkiem pracą nad ngodą węgierską, 
"daniem mówoy ugoda ta dia Polaków jeżełi 
de jest niepożądana, to co najiuniej obojętną, 
gdyby nie mł: tu o mocaratwowe stanowi- 
ko Aaeiryi, to powinnibyśmy raczej by“ prze 
iw ugodzie us za mą, 8 dziwnyni zbiegiem 
kolicaność wiadnia Polacy w Raazie państwa 
iaossją O tę ugodę walkę £ tymi, dla których 
wt ona kwity śywatną Lgoa seda wię 
trzech części: z trantatu cdowo-handiowego, 

s statutu © przywilej banku aui*ro-vęgier< 
gago i s oplat konsumcyjnych i ich awro. 
jw. Po nad tymi kwestyami jess nienależą- 
ca wikóciwie do ugody kwestya kwoty. (o do 
traktatu olowo kandlcwego, wspomniał mówcą 
o obroota miewa i tarytauh kolajowych. O obro- 
eie mlwwa są zdania roziuaiie. Diugi Czus po- 
ałowie polscy utarali się O jago znierienia I 
wniesienie to rząd przedstawiał jako wielką dla 
Polaków koncesyę, atoli są tacy, a między ni- 
mi znajduje się pos. Kolischer jakoteż i mów- 
oa, którzy rądzą, że obrót mlewa nic nam nie 
szkodzi, a raczej zniesienie jego może stać się 
szkodłiwem. Przemysł młynarski bowiem jest 
na Węgrzech kolosalnie rozwinięty, zaklady 
po większej części jnk zamortyzowane, zatem 
niezawodnie po zniesieniu obrotu mlewa prze- 
myał ten nie rmniejszy się, lecz s całą forsą 
rzuci się na targi nasze krajowe i zrobi nam 
jeszcze o wiele dotkliwszą konkurencyę, niż 


~ dotyohozas. Oo sią tyczy spraw taryfowych, 


to Węgrzy wręcz stanęli na stanowisku mie- 
przejadnanem twierdząc, śe im m siebie wolno 
robić co im się podoba i nie ohoieli zgodzić się 
na to, ańsby nada! sprawy taryfowe obo- 
wiązkowo były w oba połowach monarchii Tó- 
wana traktowane. 

W sprawie statutu bankowego mówca za” 
bierał glc# w Kole polskiem, gdyż do komixyi 
ugodowej nie należy. Zapatrywazia jego byty 
podzielane przez wszystkich ozłonków komisyi 
ugodowej, ale wszystkio te życzenia nie mogły 
wpłynąć na smianą tekstu siatutu, a tylko u- 
chwalono ja w formie rezolucyi. O ile ta re- 
zolucye odniosą skutek, naprzód powiedzieć 
nie można. Mówca jednak wy”aża zdanie, że 
mniejsza o statut pisany, gdyż wszystko zawi- 
sło od ducha, jaki panuje w barku, od dobrej 
woli jego kierowzików. Ce do podatków kon: 
sumoyjsych, udalo się uchylić zupałniu poda- 
tek najdotkiiwszy dla Galicyi, mianowicie wód- 


I ozany (tak hamo na ądania Czechów podatek 


od piws), co bez należytego wpływu Koła pòl- 
skiego byłoby niemośliwem. Uznacza to wielką 
korzyść dla kraju. 

'Wobee tego, że pracowano bez wytchnie- 
nia dla ugody, prace w parlamenoio samym 
były małozuaczes, uchwalono tylko ustawę o 
kolujach lokalnych, o regulacyi Dunajn i o re- 
galacyi i podwyższeniu płac dia slug państwo- 
wych. Ustawy te mają dla nas tylko drugo- 
rzędne znaczemie. Wobec tej jałowośni sełyi 
parlamentarnej, czynncści pozeparlamentarna 
Koła polskiego odegrały wielką rolę. 

Są niektórzy posłowie miezadowoleni ze 
sposobu, w jaki Kolo polskie sprawy załatwia. 
Mianowicie nad każdą sprawą, choóby naj- 
drobniejszą, Koło naradza się gremialnie, a je- 
żeli umna ją za ważną, wtedy doznaje ona po- 
parcia już mis jednego lab kilku posłów, ale 
całego Koła. Dla jednostek, chcących pochwa- 
liċ się przed wyborcami osobistą zasłagą, mo- 
że to być niedogodnem, dla szmej sprawy jest 
to rzecz niezmiernie korzystna. , 

Na tem miejsen mówca wspomniał o nie- 
ppożytych zasiugach prezasg Koła, J. E. p. Ja: 
worskiego i oświadczył, że nie ma dość słów 
podziwu i uznania dla tego męża, który mimo 
sędziwego wieku, mimo, ik jest obarczony pra- 
cą, będąc pizewodnicrącym komisyi parlamen- 
tarnej prawioy i kumisyi parlamentarnej Kola 
polskiego, me pomija żadnej, choċby nm8i* 


Żądajcie wazędzie T E 


SPopierzjelr nrzoweya? krajowy 
TEK NIEMOJOWSKEKIEGO!: ` 
amngesonyek dwoma medaiami zazłrngj. 


drobniejszej sprawy i nie szonędzi trudów, by 
ją doprowadzić do dodatniego rezultatu. 

Sposobem pozaparlameniarnym Koło pal- 
skie załatwiło wiele spraw bardzo ważnych. 
I tak druki sądowe, które były już oddane ce 
sarskiej drukarni we Wsedniu, wydobyto rtam- 
tąd i przynajmniej osęść ich oddano drakar- 
niom galicyjskim; załatwione ostatecznie spra- 
wę utworzenia akademii handlowej we Lwo- 
wie i poliarowano pomyślnie sprawą dostaw 
dla armii. Jedna bardzo znączna zdobyoa tą- 
ryfowa jest jeszome spodziewana — mówca nie 
wymienia jej, gdyś sądzi, że publiczna trakto- 
wanie mogioby sprawie zaszkodzić. 

Co się trezy programu Koła na przy- 
sałokó, to naturalnie nikt nie może powiadzicó, 
czy uda się uporządkować nasze stosunki par- 
larasntarne. Jeżeliby jednak to mię udało, — 
to program dalszej pracy Kola jest jamy i 
sformułowany został podozaa obrad Kola pol- 
skiego w ostatnich dniach na wniosck pp. Ko« 
słowskiego i Walswskiego. 

Przedawszystkiem rozchodzi 
Tx605 kardynalną, mianowicie o porenożenie 

osad obskdsonych przes Polaków przy wła 

ach centralnych. To mieści w sobie zala- 
twienia wusys'kioh innych soraw. Lepiej jast 
— powiada mówca — mieó dwóch szefów se 
koyi Polaków, niš jadnego ministra, a jsszore 
leriej mieó 4 hofrątów, nik dwóch szefów se: 
koyi. W ustroju admiristracyjnym Austryi, 
hcfrat referent ma wszystko w swym reku, s 
nawet ministsr często wobee niego jest kom- 
pletnie bazwiadny. 

s jsżeli się 


się o jsdną 

Wyzonaó to nie łatwo. Nawet 
uda młode siły urzędnicze powołać do Wiednia, 
to nie utrzymają się one tam, gdyż młodsieź 
nesza nwaśs Wiedeń Bajczęściaj tylko za sta- 
oyę vrzwjściową, i po zaawansowaniu urzędni- 
oy Pclacy starają się wrócić do kraju. W tym 
kiernnku Koło poiskie postanowiło owynić wy- 
tężone usiłowania. 

Drugim postulatem jest dotacya państwo- 
wa na reguiacyę rzek, ale tu musi współdzia- 
laó kraj, gdyś roboty przygotowa were nie postę 
pują dotychczas tak rażnie, aby można ze sta- 
nowczością wystąpić z żądsniem dotaoyi. — 
Dla sprawy dostaw pnblioznych Koło polskie 
ustęnowiło osobną komisyę, która się nią zaj- 
muja nader gorliwie. 

W końou mówca rzekł: Przy wszelkiem 
przestrzeganiu spraw krajowych i interesów 
ekonomicznych — nie wolno posłom polskim 
spuszorać z oka jednej rzeczy. Austryą jest je- 
dynym krajem, gdzie wolno Polakom rozwijać 
swobodnie narudowość swą. Logika jednottsk i 
xarcdu jest te sama. Przedewszystkiem roscho- 
dsi sią o to, aby być, a dopiero potem o to, 
jek być. Dlatego to nieraz należy ponosić ofia- 
ry na rzecz państwowego stanowiska Austryi, 
Grwricy $ych ofiar nie mcża zakreślić avi któ 
ryś z posłów sam jeden, ani też pewne frukoye 
reprezentantów naszych w Radzie Bim, 
lecz może ona byv oznaczona tylko przez 
wszystkich posłów wspólnie. Wszystko, co Ko- 
ło polskie robi, jest tą tendencyę owiane, a 
mówoa— przy wszelkiem przestrzeganin Spraw 
krajowych — był i będsie zawsze tej tenden- 
rh przekonanym i niezachwianym rzeomi- 

iom. 

Po przemówieniu polža saintorpelowel go 
p. Jonasz w pewnej specyalnej kwesti stateron 
bankowego, na którą dał mówca zadował/ns»- 
jacą odpowiedź Następnie zabrał głos prom 
Iaby p. Marchwioki. Nawiąsając do onta/niegc 
baispa mowy p. Piotsw Fortyńekiego sasu 
wsyk ts dziś Koło polskie i stronnistwA s niem 
słączone pracują nad utrzymaniem pntegi An 
stryi przeoiwio stronvictwom, usiłującym ją 
osiabióć. Niemcy, a przynajmniej pewaia ich 
uzęść, oszołomiona wielkością państwa niemie 
skiegc zwraca dziś cozy ku północy — i oni 
są prawdziwymi voddarymi austryackimi =. 
Kündigung, jas miesieszn'e nazwano niegdyś 
Polaków. Ssodkiem do skutecznej działalncści 
posłów polskich wa Wiedniu jest selidarncś) 
Köla i mówca wayws p. Piepese, żeby pray 
nadarzzjącej się sposobności dokiadał wszelkich 
starań, ażeby wszyscy posłowie polscy pcłą- 
ozyli się w Kole, aby usunięto nieporoznunie- 
nia i ażebyśmy na przysełość słyszeli jak da- 
wniej tylko o jednem Kole polskiem. 

Ped względem politycznym trudno duwaó 
wskazówki, gdyż stosunki oo chwila mogą się 
emienić i należy tę rzez pozomawió sądowi, 
eumienia i przywiąranin da kraju samychźe 
posłów. Inna rzecz jes z nabytkami ekonomi- 
oznymi. Tu trzeba kuó żelazo, póki gorące. ! 
Dziś rząd nam sprzyja i nas potrzebuje, nale- 
ży tedy z oałą unergią mławiać żądania. Tak 
jak się rzecz miała z drukami sądowymi, o 
których posei wspomniał i z Akademią han- 
dlową, takich jest wiele bardzo ważnych kwe: 
styi, któreby mona, żeby użyć tego wyrazu, 
wytargowaó od rządu. 'Trzeba bowiem wie- 
dnieć na jaką wprost niepojętą złą wolę i za- 
wziętość natrafia nasz kraj u referentów wie- 
dońskich. Każdy prawie z takich hofratów 
niemieckich jest eciwnikiem naszego kraju 
i ozeka tylko sposobności, ażeby pazury tam 
pokazać. Dlatego to bardzo słusznie p. Pie;e« 
wielką wagę przywiązuje do obsadzania posad 
przy włątrach centralnych Polakami. — Gdyby 
kraj nasz dostał dostawę sukna dla amunduro- 
wania konduktorów kolejowych, wcżaych itd, 
to mietylko fabryka żywiecka moglaby znowu 
być w zuch puszczoną, ele jeszcze inte fabry- 
ku powstaćby mogły. Dalej wspomniał mówca 
o kwestyi udziału Galicyi w wystawie pary- 
skiej. Od 1'/, rozu rozbijamy się o subwsnoyę 
rządu z tego fanduszn 1,500.000 zèr, który 
uchwaliła Rada państwa na cele wystawowe, 
ażeby jakaś kropla, jakiś okruch = tego dostał 
się Głalioyi, i dotychozas nie dostaliśmy nio. 
Jedynie w ostatniaj chwili zrobiono nam na- 
dzieję, še dla Ualicyi przypadnie 156.000 złr., 
atoli dotąd ich nie dano. Sejm jak wiadomo 
nohwalił już 15000 złz., otóż gdy się zbierze 
30.010, będwie można wprawdzie nie udział 
wziąć w wystawie, ale przynajmniej zaznaczyć 
tam nasse istnienie. 

Jakie się dzieją czasem horrenda w spra- 
wach taryfowych, to mówca silustrowa: na- 
stępującym przykładem. Transport wagonu 
piwa ze Lwowa do Pilana kosztuje o 60—80 
koron więcej, niż transport wagonu piwa s 
Pigna do Lwowa. Na przedstawienie w tej 
sprawie odpowiedział minister kolei, że to nie 
wina rządu, lecz że to kolej prywatna Nord- 
bahn daje takie refakoye. Gdzież jest jednak 
ingerencya państwa? — pyia mowoa. Wpraw» 
dme w tym wypadku nie ma to praktycznej 
doniosłości, bo my piwa do Pila nie bydzie- 
my eksportować, ule nie powinniśmy pozwalać, 
aby zarząd takiej kolei konkurenoyę tu u nas 
ułatwiał. Wspomniął także p. Marchwieki o 
tem, że w ostatnich dniach burmistrz Wiednia 

| Lueger prowadzi perirakiacye z ministerstwem, 
|ażeby wszystkie podatki konsumcyjaa do u- 


miei mereda sie przed naladawalchwem, 


JPAPO 


PRZEGLĄD z dnia 4 Styczn%a 1899, 


żytku gminy oddano. Wszyscy romumiemy, 
że rząd powinien wiele czynić dla stolicy pań- 
stwa, więcej niź dla innych miast, ale obok 
stoliey państwa są stolice krajów kėromnyck, 
które także winno się uwzględnić. Gdyby więc 
przyznano wymienioną koncesyę dla Wiednia, 
mówea wzywa posła. ażeby niezapomniał *akże 
o stoliwy swego kraju 

W końcu wsywa p. Marchwicki Izbę, aże- 
by wyraziła p. Piepesowi aznanie za dotych: 
czaąsSOWĄ pomyćlną swą dsiąłalność i zachętę 
do dalszej pracy. — Obecni przyklasreli temu 
z zapałem. 

P. Piepes-Poraóyński raz jeszcze zabrał 
głos. by odpowiedmisć na kilka szczegółów mo- 
wy p. Marożw'okiego. Co do taryf kolejowych, 
to usiłowania rozbijają mię, jak w podanym wy- 
padku, o opór kole północnej, tak w wielu in- 
nych wypadkach 0 opór kslei węgierakich. Oo 
mię tyczy śąłania burmistrza Lusgera, to mów- 
ca zazuwczs, że is'nieje fandusr inwestycyjny, 
z którego udziela rię miastom mabwencyj zna 
cznych, np. Wiedeń dostał koloj miejską elek- 
ttyozną, Praga dostała 4, milióna nk odno- 
wienie mostu. My takie tądeliśmy, elo na- 
potkaliśmy na opór i prawie na odmowę, cko. 
oiak jeracze nie cstatecuną. Hr. Thun powie- 
dzisł bowiem, ża noże dać tylko ba jakęś spe 
cyalsą sprawę, któw nie jest wspólną wszyst- 
kim miastom, gdpł inaczaj wsszstkie zadądają 
scbwescyi. Rzeczą więc Rady miejskiej obmy- 
śleć taką specyalnę sprawa. 

Na zakończenie p. Marchwicki rzekł, te 
nie chce pominąć milczeniem snełag drugiego 
posła, członka taki lwowskiej Isby nandiowo- 
przerzysłowej p. Kylischera, jakkolwiek jest on 
wybrany s inregc okręgu wyborczego. Nie 
chce mówoa wkrewać w prawa jego wybor- 
gów, jednak nio g» nie powstrzyma Gd tego, 
by mu wyrasić rajżywszą sympatyę. Isba i 
tym razem z zapsiem resolidaryzowała się ma 
«wym prezssem. 


Co i o czem piszą. 


Gazeta narodova samieszowa szereg bardzo 
zajmujących i będopych na czasie urtykułów 
p. Mieczysława Piniskisgo pod tytułom: „Szla- 
ohoie wiajeki galiwjski*, Autor sam określe 
oel tych artykułów w sposób xastępujący : 

Pragnąłbym, aiy w szczególności ci z pomię- 
dzy ludzi inteligentnych, bądźto urzędnicy, bądź też 
w wolaych zawodseł, pracujący, którym zrządzeniem 
losu lub zbiegiew okoliczności wypadło zamieszkać 
na prowincyi, a zatem m konieczności stykać się 
z ludem lub szlachtą (gdyż trzecią warstwę społe 
czną właśnie oni sani stanowią), aby tych ludzi 
nieco objaśnić : jaką jest dzisiaj szlachta, jej byt, 
jej warunki codzienn:j egzystenoyi i jak częstokroć 
powierzchownemi | wailiwremi są wydawane o niej sẹ- 
dy. Wśród tych to wiaśnie ludzi miałem wielokro- 
tnie sposobność sposkać się z pewną tak dziwnie 
gszablonową niechęci, do szlachty, iż to mnie skło- 
niłu du napisania ken miniejszego. 

W tej myśli przedsięwziął p. Mieczysław 
Piniński przedstawń objektywnie dzisiejszy 
stan szlachty galicyekiej. Nie mając zamisra 
pisać apologii tege tanu, wspomina autor tylko 
mimochodem o zarz ach miotanych na srlachtę 
przez liberałów i adykałów i przerhodzi do 
charakterystyki staia uzlacheckiego. Konatęta- 
jąc, że szlachtu ma ię materyalnie o wiele go- 
rzej niśby mogłą i*owinna, tak pisze hr. Piniń- 
ski o prayvzznachajego smutnego położsnia 


Owa nasza m ólhtu wiejska grzsazyła i grze- 
Rzy, a nawet obawiaj wię, czy nia jast to ułomna: 
ścią nieuleczżluą, t. $ brakiam solidarności pomię. 
lzy sobą, —orya nie (a się xaprzeczyó— pewną nie- 
uzasadnioną z4rozuraisł ścią kaatową. Znałazłyby się 
wprawdzie i inna waty, W Szczególności lexkomyśl- 
nego i egoistycznego #posobu życia dotycrące, ktbre 
objawiają sią niestety za czącio u poszczególnych 
jednostek, tych jednaż absolutnie typowemi nazwać 
nie można, a zresztą % zbiorowym ruchu społecznym 
nie mają ona tak dajsce znaczenia, Brak solidar. 
ności był i jest bardm znamienną ujemną właści- 
wością szlachty i on to peciąga za sobą nieobli- 
Gzalne straty ekonomiszma i fatalne następstwa innej 


natury. 

Jakis rgubne Rkutki ma teu brzk- soli- 
dariit ng _ alechtą —ilustrnie doskóntale 
aatorra przy! dzi» przktycznem. opisując w 
jaki-epsrób-xaciera trantaknye zbożowe prze 
ciętny szlachoie galazjski. Oto ten opis: 

Odbywa się jaruark roczny, Salachcie, który 
mógł nowe zboże d» tej pory zażrzymać, wesoły, 
pewny siebie jedzia p» świeże pieniądze. W pierw- 
szej chwili otucza go ćrocze grono faktorów, poma- 
gaja wysindaó x dorełki, zapytują o zdrowie, wim 
Szują jakichś niemożliwych rzeczy, s% uprzedzająco 
grzeczni, gdy się ich nie notrzebwje, lecz nie daj 
Boże, gdy się jest od nich w jakiejkolwiek choćby 
w najdrobniejszej zależnośc. Skąd ci faktorowie 
się biorą, gdzie nocują, co i kiedy jedzą, wiela ich 
jeżdzi jednym jednokonnym wózkiem, teg. nikt nie 
wie i jak sądzę, zigdy się nie dowie. Są to ludzie 
w swej werwie i enargii niespożyci, wydawać się 
może, iż są wzajem dia siebie najzaciętszymi wro- 
gami, iskry z oczu gynią, pianę z ust toczą — po- 
szem chwila, jeden ruch ręki wystarczy i są wspól- 
nikami. Godzin wypoamynku u nich nie ma, a tylko 
w zuacznych odstępach czasu baczna oko rbserwa- 
tora dojrzy krążąwy z rąk do rąk wśród grupy 
ludzi, syfon wody sodwej. Dzieje się to eczywi- 
ście wtedy, gdy jakić niezwykle Xxorzystny interes 
do skutku przyszedł. Yo są faktorowie. 

Szlachcic sgłasze od niechcenia, iż chciałby 
Sprzedać np. 30V cetu. pszenicy. W mgnieniu oka, 
lekko licząc, pięciu faktorów rozbiega się w różne 
strony i z owych 300 cetn. tworzy się 1500 cetn. 
pszenicy. Ta sama manipniącya i o tym samym 
pizobiegu powiarza si} 3 każdym przybywającym. 
Podaż rośnie — ursdzaj kolosalny — ceny spa- 
dają — takie relacye składa po kolei każdy z ©- 
wych w tym interesie czynmych pośredników. 
Śalachcie się niece nieaaturalnie śmieje, lecz werwy 
nie traci, słowa „nie dam — niech popamiętają — 
nauczę ich rozumu — «ami prosió się będą“ itp. 
słyszy się w tych okolicznośsiach często, Tak mija, 
pierwszych kilka godzin jarmarka, względnie 
pierwszy dzień jego. W dalszym ciągu daja się 
uczuć pewna przygniatsjąca atmosfera — owi po- 
srednicy coraz rzadziej są widzialnymi, zapytywani 
robią kwaśne miny, wzruszają ramionami, oeny 
oznączyć nie mogą -— cowsz gorzej. Skutek wido- 
czny, szlachcie przestaje się śmiąć, za to coraz 
ozęściej i energiczniej skrobie się za uchem. W tem 
stadyum mija znowu parę godzin. Wreszcie nad- 
chodzi pora odjazdu da domu, wieczór późny, konie 
zajechały, ostatni czas wyjeżdżać, Wówczia zjawia 
się jeden lub więcej owych „uajżyczliwszych* fa- 
krów i ci tego czlowieka zmęczonego, zniecierpli- 
wionego, o krórym dobrze wiedzą, iż ma nieviet- 
piąca zwłoki zaległości, jaż bez większych trudów 
skłaniajy, aby sprzedał, co sprzedać postanowił i 
za cenę którą oni dadzą. Tak się najczęściej cdby- 
wa ów główny interes handlowy. 


W kilka dvi potem zgłasza się mown któryś jźn — kruszcu nad kruszcami — który sam tylko 


z „najżyczliwszych* i proponuje. iż ponieważ już 
najznaczniejsge partya krescencyi sprzedana, przeto 
rie warto spekulować na resztę, są przy tem tru- 
dy, trzeba płacić asekuracyę, może się zboże 
zgrzać, zjedzą myszy itp, a aslachcic uznaje ta 
perswazye, którym nawet rącyi odmówić nie mo- 
Żna, bo cóż da się wyspekuiować na marnych pa- 
ruset korcach zboża i sprzedaje resztę krescencyi, 
pomagając sobie co naiwyżej argumeniem : „wzięli 
dyabli krowę — niech biorą i cielę“ i czeka na- 
atępnego roku i jarmarku, jeżeli saa aie przyjdzie 
jeszcze wcześniej z koniecz%ości zielone zboże 
sprzedać. 


Wykszawszy tak na przykłądze skutki 
braku solidarneśdi między obywstelami wiej- 
skimi, przechodzi p. Piniński do innego g”tun- 
ku zbiorowej bierności oałego stanu sziacnea- 
okiego i tak o tem pisza: 

Jeszcze zmntniej ma się rzecz w kwestyach 
obrad społecznych, a w miczególności na wiecach 
powiatowych i w tych eprawach bierności szlachty 
wytłumaczyć sobie wprost nie umiem. Niechajpy na 
jakieskclwiek vg-omadzeniu publiczzem wypowia: 
dane były chociaż w części te zarauty przeciwko 
pswnej zawodowo równej grupie ap łacznej, nie- 
chsjby ktoś np. podniósł publiczny zarzut, żą 
wszyscy lekarge są szerlatanami lob powiedzmy 
adwokaci wyzyskiwaczami, ręczę i pewno nie mylę 
się, iż każdy w tych naprowadzonych przykładach, 
lekarz lub adwokai tam obecny, wykazałby bez- 
podstawność oszczerstwa lub co najmniej wyszedłby 
z gali. Tylko szlachcie pozwala o sobie głosić nai- 


potworniejsze rzeczy i zbywa t9 lekczważkcen e 
t 


Jest to taktyka mcjem zdaaiem zupełnie 
chybione, gdyż w najlepszym rame wyradza alter- 
natywę : że albo sarsuty są słuszne, albo też, że 
nie atać nas na tyle energii i inteligencyj, aby je 
racyvualnie odeprzeć Tymczasem w istocie rzeczy 
tak nie jest, a powodem tego bardzo wadliwego po- 
stępowania jest wivśnie wzmiankowana  przezemnia 
zarozumiałość kestowa, rcdzaj nieurasadnionej w naj- 
wyższym storniu bezoslowej i niepraktycznej dumy 
w rodzaju hidalgów hiszpańskich, która librettem 
operetek. nla nigdy programem działalności społe- 
oznaj być nie może. 

Gutta cavat lapidem, Jakżeż ma nie wierzyć 
ów niestety jeszcze tak ciemny Ind w te opowieści 
o byłej, istniejącej i msjącej nastąpić krwiożerczo- 
ści szlachty, skore mu to ciągle powtarzają, a nikt 
temu nie przeczy. Ale nietylko chłopi, lecz i ludzie | 
oświaceni, a tych stosunków nie znający, mogą po- | 
niekąd o tej rzeczy mieć wypaczone wyobrażenie. 


Kronika. 


Lwów 3 stycznia. 4 
Wiadomości osobiste. Minister dla Galicyi 
p- Adam Jędrzejowicz przybył wczoraj po południu 
ną kilka dni do Lwowa i zamieszkał w hotelu Im- t 
perial. 
Wiadomości dyscezyalne. Dyocezya ri | 


Gzeniem. 


d 


ska, Ka. Jau Jatubowski, administrator w Tyre 
wie wołoskiej, pzeniesiony w charakterze kvopa- 
ratora do Spiów, administratorem zań w Tyrawie 
wołoskiej samianowany ks. Andrzej Ślier, koopera: 
tor z Bukoweka. 


+ Franciszek Jądrzejowicz, właściciel dóbr, po: 
ga na Bej krajowy, pręzes Rady powiatowej: 
w Bawie ruskiej, snacy zaszczytnie jako jad | 
obywatel ziemski, powsiechnyni otaczany rod 


ziem, k órego zesłużona duiałslacść ra polą autono- 
a apie mm nz | 
umarł wczoraj o godsinie 8 po poładni 
tkich cierpieniach, wskutek choroby Merca. Przy 
chorym, obok małżonki, oguwał do ostatniej chwili * 
pref: dr. Ziembicki. Š. p, Franciszek Jędraejowioa £ 
ożeniony był z p. Walesyą Wssilewską ; dzieni nie j 
pozostawił Liczył lat pięódziesiąt jeden. ý i 


ł 


—iv 


X. lan. Badsnl, prowiacyał OO. Jezuitów, 
riebwzpiecznie zachorował Czas, podająs tę smutną 
wiadomość, pisze, śe „X Badesi już bd para ty- 
godni cierpiał na skrzep w nodue, a w ostatnich ! 
dniach nastąsiła w chorobie komplikacya, budząca Í 
bardzo poweżne obawy“. Wedle innych doniesień, i 
ch-ry już jest nieprzytomny. 

Wybór posła na Sejm krajowy z kuryi więk- i 
szej posiadłości w Rzeszowie w miejsce p. E. Ję: 
drzejowicza edbędzia się 7 lutsgo. 

Koncert Lewingzr3, skrzypka, pochodzącego 
5 Krakowa, s mającego juź mimo mł.dege wieku A 
dużą sławę zdobytą koncertami, dawanymi po całej ; 
Europie, odbędzie się jutro wasali Domu narodnego. 
Na tym koncercie odegea artysta między innymi? 
koncert G mol Bruch: i R:msns Sawsryaa Bersona : 
z orkiestrą, a oprócz tego, jako zupełną we Lwo- 
wie nowość, Bareasatego „Jota de St. Fermin*. ; 

Bankiat dla Godebskiego W resursie kanie: i 
ckiej w Warszawie odbył się obiad, dany na oseść | 
twórcy pomnixa Mickiewiem, Dtoła <tołów sasie- 
dii przedstawiciele wszystkich kół inteligancgi war- 
szawskiej z członkami komitetu nu exele i wielu 
gości z prowincyi, rasem około dwnstu osób. Na 
galeryach zgromadziło się mnóstwo pań. Ssereg 
przemówień rozpoczął Henryk Bisnkiewios. podno" $ 
arge zasługę twórcy pomnika i wdzięczność, jaką / 
naród mieć winien dia niego. Zaledwie Sienkiewiaż | 
mówić skończył, zerwała się bursa oklasków, a 
š waleryi posypał się istny deszoz 


po kró> b 


ma własność ekupiania i zagrzewania do pracy. Na 
glos jego, Vivos voco, mortuos płango, (żywi gro- 
madzą się do pracy, podnosząc tradycye umarłych). 
Bziżowi tedy przypisał dr. Benni zasługę dziela. 
P. Kłobukowski podniósł jeszcze zasługą pp.: Kro- 
nenberga, jake skarbnika i Warilewakiego, sekre- 
tarza komiteta; pierwasy z nich bowiem nie szczę- 
dził ofiar, a drugi nie szczędził śmndnej pracy przez 
półtora roku. W końcu przemawiał jeszcze redaktor 
Libicki, gorąco podnosząc zasłagą rzeazy bezimien- 
nych współpracowników w dziele pomnikowem. Po- 
tem nosta zamieniła sią w rodzaj serdecznej gawę- 
dy, która przeciągnęła się do późna w nooy. 

Tragiczny zgon. Policysnt miejski ze Śniaty- 
na, Józef Tyczyński, wysłany w uprawach urzędo- 
wych do Zahłotowa, powracał dnia 28 grudnia ko- 
leją do Śniatyna. W drodze usnął i przebudził wię 
dopiero poza Śniatynem ; wyskoczył więc 1 wagonu, 
ale tak nieszczęśliwie, še rozbił sobie czaszkę, i 
w parę godzin umarł w gspitaln w Śniatynie. 

Nowa pisma humorystyczne. Z Nowym Ro- 
kiem zaczęły wychodzić trzy nowa polskia pisma 
humcrystyczne: „Faun“ i „Cięgi* we Lwowie. oraz 
„Bocian* w Krakowie. 

Pogróżki rosyjski, wysyłane pod adresem 
Pron s powodu wydalań pvådanych rosyjskich, 
swróciy nareszcie yt | prasy niemieskiej. Jak 
wiadomo, Agencya rosyjska zaznaczyła, że jeżeli 
Prusy będą bes oeremionii wydslały robotników 
z Kuóiegtwe Polskiego, to i rząd rosyjski będzie 
musial pomyśleć o wydalania Niemoów z grania 

a rosyjskiego. łrożba ta zrobiła deprymujące 
wrażenie w Niemczech, a Berliner Tageblatt takie 
robi z tego powodu wymówki rządowi pruskiemu : 
„Raakcyjny rząd pruski, sam sobie będzia musiać 
przypisać winę, jeżeli przez tę pogróżką rosyjeką 
w przykrem znajdzie się położeniu. Jsżeli, jak przy- 
puszczamy, cofnie się przed Rogyą, ściągiis na sie- 
bie odium, że posiada tylko odwagę Timoznia się 
nt słabe państwa, Jożeli zaś nie uitąpi, to narazi 
się na niebezpieczeństwo, Że Rosya wpełaż awą 
grozbę i rozpocznie wydalanie Niemców na wielk 
skalą To jednak wywołałoby w opinii publicznój 
całych Niemiec tak wielkie oburzenie, Łe łatwo oała 
reakcyjna gospodarka pruska mogłaby -być zniesioną 
z powierzchni, 

Pożar. W Klusowie w pow, sokalskim wy- 
buch? tymi dniąmi w jednej z chałap włościańskich 
pożar i rowezerzył się do tego stopnia, Że pastwą 
płomieni padło dwanaście gospodarskich budynków 
wraz z osłą krescencyą. Szkoda wynosi 8000 sł, 
Włościanie klusowacy uzuają pożyżeczność instytu- 
cyi wiekuraeyjnych; pogorsali bowiem otrzymają 
5 800 zł. odezkodowania x asokuracyi. 

Zamach samobójcy w paclągu, zdążająnym 
wczoraj rano ze Lwowa do Btryja, wykonał poru: 
cznik zioczowskiego pułku obrony krajowej, Wil- 
helm Lipowies. Btrzalii on do siębie x rewolwórn i 
zranił się tak ciężko, że po chwiluwem  opatrzeniu 
ran w Dzohowyża, odesłać go musiano po posudniu 
do gapitwln garnizonowego do Lwowa, Z pozoatawio: 
nego przaz Lipowicza lista dowiedziano się, ża %4* 
machu na własne Życie dopnścił en się z powodu 
sakatury przełożonych i agalił s zematy 2000 sł. 
znajdujących sig w powierzonej mn kasia batalio- 
nowej. = 

Ciągnienie losów m. Krakowa, 43 x rzędu, 
odbyło się wczoraj przed południem w sali Rady 
miasta, pod przewodnictwem prezydenta miasta p, 
Friedjeina, przy adxizló członków Rady miasta pp, 
Faderewicza i Bwjańskiogo, orae rotarynezy pp. Ro- 
dolfiego i Niemczewskiegh Główna wye”nua 40 JUO 
sl pruła.na nr, 46 624, Wygrana abUO zł. na ur, 
7985, Po 600 zł wygrały nra : 1478, 27 111, 
"ETE PEE = — 


a 142 "e" s> c 
„Jowarzystwu ratunkewe lwowskie obshodzi 


|rodzaj jubileaazu z powodu przekroczenia liczby 


15000 wypadków, w których ta wysoce human 
tarna instytacyu udzieliła najdorążniejszej lokacyk sj 
pomocy, Mimo tago iścia "umaryty skiegn chara- 
krero nie znajduje to Towarzystwa qgdnawindriecz 
Popar”« u ogółu, gdyż =» b " 
zaledwie 700 członków. 

Koncert Kątaiisgo w Pateraburgu. Znako: 
miły nasz fortepiualsta, który przed luty czterdsia- 
stu zachwycał całą Europa, a potem srakony do 
niej ja*ąń złośliwą krytyką któregoś = xagrani- 
osnych dziennikarzy, wyjechał do Ameryki i stale 
przebywali w Ban Francisco — wrócił teras do 
Eurony, ala nie jak zwykie indsie jeśdżą przez No- 
wy York i Paryż, lecz przez Byboryą i Środkową 
E syę Przed kilku daiami dawał or koncert w Po» 
tersbargu, a sala tamecanego klubu szlacheckiego 
wyzelaił» się po brzegi aarówno polską jak ronyj» 
ską publicznością, którą Ściągnęła nie tyle może 
chęć usłyszenia znakomitego muzyka, ile raczej le- 
genda o 1OO'letnim starcu, o którym opowiadano, 


Tau +=, 


,że go wnosi dwóch lokai na estradę, usadza na 


krześle, s on skostniałymi pslcami ozarnjące x for- 
iepianz wydobywa tony. Lsgenda jaz zwykie kła- 
mała. Sprawozdawca K"aju petersburskieg> opisuje 
tan kotcert zupełnie iaączej. Oto powiada ot: 
Otwarły się drzwi i ukazała się posiać xe Śniekną, 
krótko ostrzyżoną czupryną i o Śniełnych wĄszch 
i hiszpance. Kątaki wsparł mę lekko dłonią na ra- 
mieniu słażącego, wstęvująs na stopnie estrady, 


ji juk kroczył śmiało rześki, wyprostowany; patrzy 


w pabliczność żywemi, iskrzącemi Się po nad ära- 
pieźnym orlim nosem oosyma. Sala wybucha diu- 
gua, przeciągłym, irenetycznym oklwakiem, ma który 


f 8 ad” 
kow, A i artysta lekkiem skinieniem głowy odpowiada. Tewa 
bakiecików ; to kilka minut, a 


Wresteie zasiadł, wiemy? w kla- 


i kwiatów. Gdy ustal deszcz kwiatów i oklasków, .wiaturą i akordy  polacial A 
5 Da polaciały po sali budząc na 
zabrał głos p. Cypryan Godebski: „Powiadają — ! wszystkich twarzach zdumienie: taga. mię nie spo- 


mówił — że starcść mie radość i łe szczęście —= | dziewano. Niski, 


to marzenie, A. ja dziś wręcz twierdzę, 


szosupły, wychudły starzec dzwoni 


że i jedao | w fortepian pełnemi dłoniami i pełne, donissie tony 


i drugie mija mię x prawdą. Oto dsiś, £iarcsm bę: jdobywają wię x pod jego palców, przycichają chwi- 


dąc, sumałem dni najradośniejszych, i oto me" 
rzenie całego mojego kycia o dziele dia najwiękaze- 
go wiegzoza ziściło się, dając mi ouezęście najwyż- 
aze“. Po przemówieniu p. Godebskiego zabrał głos 


p. Julian Wieniawski i wypowiedział Wiersz oko- į ohn“ 
liemościowy, a po nim mecenza Adif Baligowzki | 


wyraził podziw i cześć dla dsiała artysty. 

W pauzie, która nastąpiła po przemówieniu 
p. Buligowskiego, krążył po sali medul pamiątkowy, 
rytowany przez p. Łmukiańykiego, który w imieniu 
nozestników maszty wręczono twórcy pomnika, Me- 
dal złoty po jednej stronie zawiera wizerunek po- 


t lami do najsabtelniejssego pianissima, by zahuczoó 


seras potem jak burza. Pabliciność nie otoka na 
koniec wonaty ms-dur Webera, by nagrodzić wire 
tusa grzmiącym oklaskiem. W „ŃŚniełnym du- 
b własnej komposyoyi gotnje on jej nową 
niespodziankę: okazuje biegłość, graniczącą x ku- 
glimstwem, 

Z sehwilą, gdy okazało cię, de Kątaki sil 
sych i biegłości dawnej nie straoil, bitwa jak wy- 
grana; nie już nie stoi na zawadzie, by wyssły na 
jaw te niezrównane zalety artysty, które ma ros- 
glos ryskały.. przed półwiekiem. Kątski wśród 


mnika na tle murów miasta Warszawy i napis: j wzmagsjących się wciąż oklasków gra „Danses 
„Cypryanowi Godebskiemu, twórcy pomnika Miokie- ; hongroiges* Brahrea, „Fagę* Bacha, potem przed 


wiosa w Warssawie — MDUCCXCYIII*; po dra: 
giaj zań stronie widnieje bardso udatna podobizna 
samego artysty. 

Po przerwie zabrał głos redaktor Maryan Ga- 
walewicz i wypowiedział kilka uwag o całej spra- 
wie pomnikowej. Składając hołd grtyście, zastrzegł 
się, że właściwie chce jednak mówić o nsjwytrwal* 
asym tegoż współpracowniku — c komiteuwie i wzniósł 
toast: „Cześć komitetowi!“ Następnie w imieniu 


komitetu odpowiedział Sienkiewicz, podaiósłezy sa- | Wano fotel, fliksnką herbaty i cygaro, ale on 
sługę szczególną delegowanego członka komitetu — j usiąść nie mógł, ani ust w herbacie zmaczać, an 
dr. Karola Benniego „Dr, Benni — mówił Sienkie- | 0ygara zapalić, bo setki ludzi sienąly cię do niego, 


wies — na swych szorskich barkach dźwigał naj- 


większy ciężar pracy przez najdłuższy czas, Obyśmy ; 


w każdej sprawie społecznej mieli ludzi o tak sme- 
rokich i wytrwałych barkach“. Dr. Bemi snów, 
w odpowiedzi na słowa Sienkiewiusz, mówił o pi- 


Pauzą „Soherzo* Okopina, w które wlewa tyle 
ognia i siły, że rzetelnie na wypoczynek zasłażył, 
Ale na wypoczynek nie poswals mu zoxentnzyaamo« 
wana publicezość. Opnśsila swa miejsca, otoczyła 
estradę i oklaskami i okrzykami domaga Się pos 
wtórzenia „Schersą*, I Kąiski, rozgrzany sakcensm, 
powtarza je z niezrównanem sacięciem. 

Podozas pausy w pokoju artysty odegrała 
Die Kątskiego przygote- 


„SIę Wstnssająca event. 


aby mu powinigować, aby ma się przypomnieć, aby 
kedaj jego dłoń uścisnąć. Zewsząd słycha byłe 
polskie, rosyjskie i francuskie wykrzyknik gy 
muie poznajazz? Pamiztada, widziałeś moie w soka 
1886 ? isd. Młodsież, atarwy, ienersłowie, tiewiąsty. 


Najtańszem i najlepszem źródłem zakupu wszelkiego rodzaju papieru i przyborów szkolnych |! Esncę- 


ryjnych, oraz towarów wchodzących w zakres palenia, jest sklep 


W. NIEMOJOWSEIEGO, Lwów, pląc Maryaoki 8. Szczegółowe cenniki rozceła się frsngo, 


dygmitarze — wszyscy, w różnych językach, wy- 
rmieniając nejrozmaitsze miasta, najrozmaitsze kraje, 
odwełują się do pamięci weterana sztuki i pamięć 
ta nigdy nie zawodzi; wszystkich sobie przypomi- 


PRZEGLĄD sz dnia 1 Sfycznia 1899. 


którym jest masa korkowa. Jest ona zne- | Repertuar teatru hr. Skarbka. Dziś wa wto- 


cyjny, 


'oznie lżejsza niż cegła lub drzewo, więc nadaje rię rek „Głejsza”, operetka w 3 aktach Sidney Jonesa. 


wybornie do ścian wewnętrznych, przepierzeniowych, i We środę po ras pierwszy „Swiatlo morza”, gutuka 
nie dźwigsjących na sobie ani belek, ani sufitów., w 4 aktach Ludwika Ganghofera. We czwartek na 


Używa się jej w płytach, których grubcść bez tyn- 


na, z wszystkimi mówi o swych współozesnych > 
ku wynosi 3 lub 4 centymetry, ztynkiem zaś z obu 


a dawno zmarłych, ściska wokoło wyciągające t ) 
rię roce, | stron 6 do 8 centymetrów, a więc daje znaczną 

— Panie — zwraca się do jakiegoś barczystego | osczędność miejsca. Korek jest słabym przewodni: 
oficera, Śsiakającego mu x wylaniem rękę — pan kiem ciepła, przeto zachowuje ciepło wewnętrzne 
zapominasz, że grań mam jeszcze dzisiej „Andants* w zimie, œ nie przepuazcza ciepła zewrętrznego 
z bej symfonii Bethovea, „Impromatu* Schuberta, | w lecie Izoluje doskonsle lodownie i wogóle nadaja 
„Fogę* Haudla i „Perpetuum mobile" i „Geande się do wszelkich isolacyi i utrzymywania stałej tem- 
polonnige* Webera ! peratury w stopniu żądanym. Jako taka, masa kor- 


— Albo co ? kowa może być użyta pod podłogi i polepy, podsu- 
— Pan w swej serdeczneści miażdżysz mi fitki, a nawet jako mesa isolacyjna przy kotłach 
prawicę. parowych i rurach rogprowadzających, daje zrako- 


I po takim wypoczynku, pozostawiwszy nie- | mitą oszczędność ciepła i opału. Tłumi głos, a więc 
tkniętą herbatę, oygkro i... fotel, wchodzi znów rós | izoluje od wszelkiego hałasu. Utrzymuje na sobie 
wnis rzeżki i równie wyprostowany na estradę, by ; doskonale tynk, z którym się zespala w zupełności. 
zbierać wciąż potężniejące oklaski, Tynk mia pęka, a powierzchnia takich ścian nadaje 

Mowa luiiusza Lemaltraa. Wykwintny kry- | sią nawet do kosztownych ozdób i malowideł. Wre- 
tyk francuski, Joliuaz Lemaitre, na uroczystości | ezcie w materyale tym, jako sawiarająoym pierwia- 
mickiewiczowskiej w Paryżu wypowiedział mową, |stki smołowca, nie utrwymuje się robactwo, eo ró- 
a której parę ustępów cytujemy poniżej: j wnieś stanowi makomitą wyżnzość nad konstrakcya: 

„Święto pamiątkowe , które obchodzimy, wy- | m x siatki z drzewa z saprawą wapienną, w któ- 
daje mi się prawie tyleż francuskiem, ce polakiem, | rej zalęga siq i pleni robactwo i brud, Aby mate- 
a to z mieln powodów. Właśnie dlatego ośmieliłem | ryał był dobry, musi sią składać z 95°% korka 
się przyjąć przewodnictwo na waszem zebraniu. | mielonego i 5%/, smoły asbestowej. W kandln znaj- 
Język wasz, tak bogaty i tak barwny, nie należy ! dują się już płyty x masy w innych „kombinacyach 
do tej samej grupy językowej, co francuski. Szkoda, ; które zalet powyżej wymienionych nie mają i któ: 
że dusze prawie jadnakowe wyrażają swa myśli w f rych używanie panje opinię dobremu matóryałowi, 
dźwiękach tak odmiennych, Bezwątpienia tłamacze: | Jak doświadczenie pouczyło, ściany, które mają być 
niąńdałania nam to, co nkrywa się za mgłą wyra- | bardzo szerckie i wysokie, dobrze jest utrwalić za- 
zd endzoziemskich wgłą, wiszącą przez kaprys | pomocą astab śalarnych. Śsiany o normalnej ssero- 
historyi pomiędzy wieszczem waszym a nami, | kości i wysokości, sporsądzone s masy  korkowej, 
A choć tłamaczenia samo jest mgłą. jadnak przez 'takiok wzmocnień woale nie potrzebują. 
zasłonę tłnmaczeń, z konieczności nie dorównywają: | Straszne odkrycie. Z Petersburga donoszą o 
cych pierwowzorowi, geniusz Mickiewicza przyświeca * następującem zdarzeniu: W pewnej dystyngowanej 
i dla na» prawie całkowicie: bo jest to jeden z na- ' rodzinie tutejszej obchndzono imieniny córki nader 
szych i takim był dla naszych ojców. W niedokła-  nroczyście. Wieczorem w sali balowej zgromadziły 
dnych tłumaczeniach „Pana Tadeusza“ lub „Dzia- | gję oczywiście wszystkie przyjaciółki solenizantki, 
dów“ odnajdujemy karty, przypominające nam na- | pomiędzy niemi także piękna młoda baronówna M, 
szych wielkich liryków z 1830 r, Lamartine’'a, Gdy się tańce rozpoczęły, zbliżył się do tej ostatniej 
Hugo, Micheleta, Gerrgen Sand. Znajdujemy w nich | pewien młody lekarz i poprosił ją ọ turę walca. 
pokrewne dźwięki, pokrewne akcenty, pokrewne Raronówna zgodziła się, opanowało ją jednak po 
ideały, pokrewne nadzieje szczytne. Tylko że wieszcz | chwili zdumienie, gdy tancerz oświadczył szeptem, 
wass ma fantazyę smacznie wiącej uskrzydloną, wiarę į że on właściwie nie tańczy wcale, a szukał jedynie 
gorątszą, marnenia potężniejsze, | sposobności, ażehy jej zadać kilka poufnych pytań. 

„Był om, wespół z Micheletem i (Qninetem, je-; „Czy ma pani więcej jeszcze takich plam na ciele, 
dnym z najsilniejszych mowców naszych wyższych ' jak te, które widzę na szyi pani?“ — spytał x po: 
zakładów naukowych. Śriany Kolegium francuskiego ! ważną miną. 
dumne są z jego medalionu, Pomiędzy nami przeżył Tak zagadnięta, zapomniała—jak to mówią — 
większą część swego płomiennego życia, a był Ko: | jezyka w gębie, à gdy lekarz, corax_nataronywiej 
chany przez wszystkich naszych wielkich pisarzy qomagał się odpowiedzi, wykrztusiła wreascie słowo 
z epoki bohaterskiej, Zwłoki jego przez 36 lat: mam“, Wtedy lekarz rzekł do niej Bpiesznie: 


oj ape = - pięc >. | „Skoro tek jest, to radzę pani niezwłocznie: do do- 
Sey wik Bozia dSpozył, Payi R do taże mu wrócić,. „Tego było już za wiele skonfndowanej 
a ja 


stopnia naszym bo miał duszą stworzoną na podo- f pannia; AC ią plao zem do ojca, RE a. 
t 1 : 5 +, Baron, usłyszawszy dziwne wezwanie doktora do 
Pe ra: Soon eż Alla „= Mi r „ natychmiastowego oddalenia się z sali balowej, uniósł 
im w PZW pa ca mię gniewem i w energiosnych słowach wyprosił so- 
obcym, tyle skiny pomiędzy naszemi rasami istnieje, pia wszelką opiekę tego rodsaja ze strony oboego 
SPY we! ów. LEW osłowieka. Laca doktór nie ustawał w naleganiach, 
„a | Akad apes PE a Ś RE i = aa i Era = barona przekonaó. Ojcieo z córką 
zych. ; ? A -" | opuścili zabawę. 
dziestn polach bitew. Ludzie mego pokolenia nie i 
fpomną, czem byliście dla nas w dzieciństwie. W sj „a uah = sam mlody p 
miastach frańcuskich pokazywano nam cudroziam- z trzema kolegami do domu barona i w te słowa 
ców o ocsach mzarzycielskich i mówiono, ża to Po” | odenwał się do zdumionego gospodarza : nZsohce 
lacy Francuzi mego pokolenia przywykli łącryć 2 * pan baron poprosić kę oor ka abym m ni. 
tą naswą pojąsie wdzięku i emutka. Preez lat pięć: į 1975059 SVABS CE Je) „plany... Mba waionya; 
Gziesiąt od epoki, w której driełał Mickiewioz i ;177wodlem trzech kolegów do wspólnej uuskalta” 
Micholęt, mia zmienilo się wiele, Gdyby Mickiawies Hoy Sa Biolay ojoiec oniemiel s przerażenia. „Loog 
ren powst l E grobo, ujrsałby, te świst dra nie esegół wisściwie obcesio „zpzięjraę ta sej górki 
ast póck="niszy uif popesednia i że a przepowiedni | n EEC... oćcka petaka a trd sabćjnzy, tzw. 
le- „IA Ul + a |,  |IBpiq=" Molacia sotóę wyobrazić rozznoż ojca m 
Mewe swą kończył Lea: ' m. ę WI on a Oby Nbviogiego lata W akolicaak Rygi 
- parias. x Pa pola, „jek Bal =m | nad merseia i tam niesawodnie zurasiła sig ona tą 
ilekroć zaś przypominamy sobie słowa Mitsawiegą, ; P 5%54 thorebą. Cay ją urateją lekarse pętarabzz. 
zapominamy, że był uam obcy pod wrgiędem wro- ¿3° od uicchybnej, męczeńskiej Kmierci, jest więcej 
dowości, Wieszcz, który rzacił tylo 


i 


basal "o ur. 3 jak wątpliwena Msdycyna nie posiada do tej pory 
zdatioh, nalei) nietylko do waz, ale i do wszech- Jsków skutacanych przeciw trądowi. 
tudgzchój, a więc 1 Au ne", *.półrczesny ideal 
Pelazy na gbczyżnie. Ministrem rezydentem ` angielakch rozesłał do swoich prenumeratorów kwe- 
3605) pospolite, Jan Domingo przy Watykanie jest Styonaryssu, który miał odpowiedzied na zapytanie, 
Polak, p, Justyn Faszowioz, herbu Farensbach, . czy pania wapółczesna odpowiada ideałom młodzieży 
P. Faszowicz, rodem z Ukrainy, pracowal w Pary- , dziziejszj. Na parę tysięcy nadesłanych odpowie- 
żu w Banku i tam wszedł w stosunki z kilka dzi zalelwie kilkanaście wyraxiło zadowolenie x dsi- 
obywatelami wyspy San Domingo, gdy ci przyja- ‘ aiejøsəg: ideałn, renata zaś w olbrzymiej większości 
chali atarać się o pożyczką narodową Ożenił się © wgzóbaesnej pannie angielskiej wyraziła się po- 
następnie w San Domingo z piękną i bogatą córką ;tępiając. „Co mi to za panna — woła hr. Dasart— 
portogalskiego plantatora. Mieszka obecnie w Rasy- | która ni inekaprymable, apada s roweru. Nazywam 
mie w charakterze urzędowego przedstawiciela rze- |ją „kobetą" tylko przez grzeczność". „Wstrętną 
czypospolitej przy Watykanie. jest pama dzisiejsza — zgrzyta zębami lord Dou- 
Bieda z kluczami. Nadeszły czasy, w których | glas — jrzós to, że stara się być podobną do męż- 
klucze przestały odgrywać rolę inetramentn, zabes- ! szysny” lord Erskine zaś dodaje: „Panna współ- 
pieozającego nasze Sprzęty od tego, by służba sa- ps ileałem być nie może, bo nie umie gotować“, 
glądała do nich ilekroć się jej spodoba. Dawniej ! Kipielo | plękność. Kobiety są zawsze w 
klucze wyrabiane były ręcznie przez ślusarzy, więc kłopocie jedna martwi się, że za tłustn, druga, że 
każdy zamek miał jeden klucz i drugiego klucza, | za chua, W obu wypadkach przecież kąpiele gra- 
któryby otwierał ten zamek nie było ma Świecie, | ją wielką rolę Obecnie w Paryżu jest bardso w 
albo trudno bardze było znależć. Dzisiaj w miejsce użyciu kąpiel miodown, która ma nadawać figurze 
ręommych pracowni ślusarekich s4 flusarskie fabryki pełnośc. do pewnej miary tylko. Ninon de Lenclos 
parows, w fabrykach zań tych wyrabiają maszyno- | używał: właśnie takich kąpieli, kiedy była u Bzczy- 
wo kilka lub kilkanaście typów kluczy i zamków. |tu awej sławy i ze skutków była bardzo uadowo- 
Wskutek tego klucz jednego typu otwiera wszyat- flona Kąpała się 15 minut, następnie szła do łóżka 
kie zamki tego Samego typu, a ponieważ zamków ,i spała kilka godzin, Sara Bernard sawdzięcza 
tych fabryka wyrabia miliony, przeto kluczem tym |swój wygląd młody, kąpielom herbacianym Jak 
można otworzyć miliony sprzętów, mających ten ; tylko z podróży przyjeżdża do hotelu, obstalowuje sobie 
gam samek, Tym sposobem osoba, która kupiła me- / zaraz kąpiel, w którą wrznea parę fantów herbaty. 
ble w rozmaitych magazynach lub u rozmaitych i Ażeby skóra była gładką i wolną od zmarszczek 
stolarzy, przekonywą się niebawem, że każdy m jej trzeba cię kąpać w ciepłem mleku, Od dawnych 
Sprzętów otwiera nie tylko ten klucz, który był xe już czasów używała tego środka słynna piękność, 
Sprzętem rasem g rzedany, ale i klucz z innego ; między innemi, pani Recamier i pani Tallien, któ- 
Werxętu, mającego samek tego samego typu. Th ae- | ra wgypywała jeszcze do wanny dwadzieścia funtów 
e Here. i AR zę od drii SF ] m ża. poziomek i dwa funty malin. i 
mieszkan. Kpokuant, budujący np, we Lwowie kil- R i 
m4 > w dł a E Wa, ahaa hary. Zamiast życzeń noworocznych złożył 
> 3 pme: r a 3 s Leonard Charłampowicz ze Htarzysk 2 zł na 
wuje od razu jednej wielkości drzwi do pokcjów| . WEŃ 7 MOTO 
wszystkich tych domów, — a to dlstego jednej wiel- c OE ynie, 
kości, żeby rzecz taniej kosztowała, Do tych drzwi, Stan powietrza. T. o g. 7 rano -|- 4, w poł. 
kupuje znowu hurtem se względu na taniość zamki +4 B Bar. 744, Spada. Pochmurne. 
jednego typu i klnoze jednego kształtu. Rezultatem Porada przez telefon. 
zaś tego jest to, że katdy z lokatorów tych kilku- — TE. 
nastu tandetnych domów, zbudawanych przes owego | — Ti... , 1 
spekulanta, może kluczem od swoich drzwi pootwia- |, — Moje uszanowanie panu doktorowi ! Żona mo- 
raó pomieszkania warystkich inpych lokatorów. Po. |Je skarży się na silny ból głowy i ogólne niedo- 
myślmy więc teraz, jakie to dla tych lokatorów | waganie wewnętrzne. Co na to robió ? 
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przedstawia bezpieczeństwo a jaką dla złodziei wy- — Oddawna ? 

godę. Niech który niesumienny służący, słażąc u| ~— Od rana. , 

jednego z tych lokatorów, przywłassczy sobie kluoz| — RZA jest pilna ? 
= 1ebardz0. 


od którychkolwiek drzwi, a będzie mógł, wydalony 
z0 slużby, wrócić we właściwej porze, kiedy loka- 
tora 1 jego domowników nie ma w domu, otworzyć 
gobie tym kluczem mieszkanie i zabrać, co mu się 
żywnie Spodoba. Dostawszy się zaš do służby u in- 
nego lokatora tej gamej grupy domów, będzie mógł 
kluczem z tamtego lokalu otwierać wszystkie po- 
koje u nowych swych państwa. Ze sprzętami to 
Samo. Dość, aby niezumienny służący zebrał sobie 
kolekoyą kluczy wszystkich typów, wyrubianych te- 
Taz przez fabryki Ślusarskie, co nie jest rzeczą tra- 
dną ani kosztowną. a będzie mógł otwierać wszyst* 
"kie sprzęty w naszych domach. To też radzimy nę- 
bywając meble, obstalowywać zamki i klucze ręoznej 
roboty, jeżeli w danej miejscowości są ślusarze, któ- 
rzy jeszcze umieją ręcznie robió zamki. 

Masa korkowe, W budownictwie wprowadzo- 
no w użycie nowy materyel konstrukcyjny i izola- 


— A więc dsiš jaż nie będę mógł państwo słu- 
żyć. Przyjadę jutro rano, a tymczasem.. 

W tej chwili panna od telefonu przerywa ko- 
mnnikacyę i łączy męża niedomagającej Żony s techni- 
kiem, udzielającym właścicielowi fabryki porady co 
do kotła parowego. Mąż słyszy następujący dalszy 
ciąg porady : 

— .trreba zrobić tak: nie palić, nisoh przez 
noc ochłodnie. Prawdepodobnie wewnątrz utworzył 
się osad na parę cali grubości. Otóż rano biers pan 
młot i wal, co Się zmieści, Potem weżmiesz ssprycę 
od kranu wodociągowego i pnścisz gwałtowny stru- 
mień, póki nie oczyściśk... 

Mąż trnchleje, przyszła pacyentka mdleje... 


Jeden z miewięczników | 


ogólne żądanie : Wielki przegląd soenicasny w 12 
„odałonach „Rok 1899": 1) „Zaklęty samek“ akt I, 
|2) „Nie mów hop, aż przeskoczysz”, komedya w 1 
akcie, 3) Kapelusz bandyty* II akt, 4) „Gałgan- 
duoh“ kuplety ssewca, 6) „Modelka“ kuplety, 
6) „Cylinder“ monolog Coquelina, 7) „Sprzedana 
nzrzeczona* duet, 8) „Chory s urojenia“ I akt, 
9) „Ssatani na siemi“ kuplety, 10) „Bzy kwit-ą* 
komedya w 1 akcie, 11) Malka Szwaroenkopf“, ace- 
na weselna, 12) „Lekka kawalerya*, nowe kuplety 
radnych. W piątek po południa „Sstygar“, operetka 
w B aktach Zellera, wieczorem „Zasa“, obraz z žy- 
cia zakulidowego w 5 aktach Bertona i Simona 
W eobotę po południu „Safanduły*, komedya w 4 
aktach Sardon, wieczorem „Traviata“, opera w 4 
aktach Verdiego, 1 sny występ Juliana Hoffmana 
tenora opery włoskiej i Józefa Szymańskiego. W nie- 
dzielę po poładnin „Ulicznik paryski“, komedya 
Bayarda i „Kapelnsg bandyty* II akt, wiecrorem 
„Gojsza*, W poniedziałek po raz 2-gi „Światło 
morza“. We wtorek „Straszny dwór", występ Ju- 
liana Hoffmana, Józefa Szymsńskiego, Juliana Ja 
romina i pani dAnvier, uczenicy p. Jana Galla. 


Podsjemy do łaskawej wiadomości, żę baadal por- 
i celavy i szkła po Ś p Jawóbie Kuzimierzu Rogala Lewic 
| kim, będzie prowadsió nadal wdowa za nterszymi synami 
Jakóbem i Alekrandrem pod dawna firms „Kazimierz 
Lowicki*. 


Część ekonomiczna 


$ Wiedeń 3 stycznia, Na wesorajszy targ bydła 
rzeźnego przypędzono ogółem Batnk 4772, z tego z 
Galicyi 844 sztuk, z Bukowiny 191. Przebieg 
„targu mdły, ceny pozostały bez zmiany. Niesprre- 
| dano sztuk 198, Głalicyjskich i bukowińakich wo- 
łów sprzedano 117 sztuk po 37—30 zł, 297 sztuk 
po 81—83, 292 sztuk po 84—87 sł, 40 sztuk po 
, 88—42 sl; byki płacono po 26—382 zł, krowy po 
|25—31 s}, bydło chude po 16—24 zł, za centnar 
żywej wagi, 
Z kolei. Anstro-węgiersko-bawarski związek 
"kolejowy. Z driem 1 stycznia weszła w życie nowa 
| taryfa część II zeszyt D (zeszyt wspólny). 


| Telegramy Przeglądu. 


Otrzymane wczoraj wieczorem. 

Budapeszt 2 stycznin Nemzet ogłasza daiś 
na ozele numeru odezwę do narodu węgier- 
|rkiego następującej treści: „Wyocsytawszy za- 
rządzenie ministra skarbu, dotyczące wstrzy- 
mania egzekucyi wszystkich podatków sale- 

giob, pospieswyłem natychmiast do ursadu po- 
atkowego i uifoiłem wszystkie waleg?obci ua 
rok ubiegły, a takie podatek za pierwsze trzy 
miesiące roku bieżącego. Wzywam każdego, 
kto rzeczywiścia kocha Ojozyznę i komu na- 
prawdę miłym jest honor narodu i kredyt kra- 
ju, aby poszedł za moim przykladem i podatki, 
którysh nie płaci rządowi, ale Ojexyźnie, uiścił 
bez urzędowego wezwania i bez przsymnan. 
Mam nadzieję i jestom głębozo przekonany, że 
|wssyscy prawdziwi pa'ryoci w tym duchu po- 
stąrią*. Na odezwie. podpisany: „dr. Maury- 
joy Jokai, obywatel rlerący podatki” 
|. Grac 2 stycznia, W myśl rozstrzygnięcia 
|najwykszego trybunału, odsyła sią dziś przad 
wyżczym sądem |kraiowyn. pierwsza rozprawa 
w jąsyku  ałoweńskim.  Wygłoszone przez 
adwokata Krzacvsa = Olą w jęsyku słoweń 
[ekim wywody masteły w tymin jęwyka mapro- 
tokołowane. _ i 

Pilzno 2 stycznia. Tuteissa rada miejska 
nshwaliła wypracować nowy statut gminny, 
który postanawia, $e wasystkie ogloszenia 
gminne uskuteczniawe być mają wyłąsanie w 
jęsyku czeskim. 

(Otrzymane dziś.) 

s kawa nr "zaje udzielał wozo- 
raj cgólnych audyencyj. Między innymi prey- 
igi ali hr. Karol Lanokoroński i hr. Oe- 
pylia Badeniowa. Br. Banfiy przyjęty był przez 
(Cesarza na całogodzinnej andyencyi. Przed po- 
ładniem konferował z hr. Thunem i wspólnym 
ministrem fioansów Kallayem. Hr. Gołachow- 
ski był onegdaj na dłukszej audyencyi u 
C sarkz, 

Petersburg 3 stycznia. Na przedstawienie 
ministra skarbu, car wydał ukaz, aby z kas 
rezerwowych wypłacono Bankowi państwa 
76,0C0000 celem zmniejszenia długu państwo- 
wego. 

Nowy York 3 stycznia. N J. Herald do- 
nosi = Waszyngtonu, że przedwororaj odbyło 
się posiedzenie senatu, na którem zajmowano 
się sprawozdaniem komandanta na Filipinach 
jen. Otisa, któremn natychmiast wysłano nowe 
instrukoye. Słychać, že po'ośemie na wyspie 
Luzon jest groźne. Aguinaldo gdzieś zniknął, 
zachodzi w'ęo obawa, ke organizuje powstanie 
przeciw Amerykanom. 

Budapesz! 3 stycznia W kasach podatko- 
wych panował woxzoraj ścisk, mnóstwo ludzi 
przyniosło podatki nietylko zaległe, ale także 
za rok następny. Między innymi pojawił się 
także Jokai, który prremówił do publiczności, 
dziękują jej za okezeny w ten sposób pa- 
tryotyzm. 

Berlin 3 stycznia. Tygodnik Das Neus 
Jahrhundert ogłasza rozmowę Bismarka z Lo: 
tharem Bucherem o Austryi i Cesarzu Fran- 
ciezku Józefie, Bismerk mianowicie miał się 
wyrazić, że jest osobiście wdzięczny Oesarzowi 
anstryackiemu, gdyś okacywał mu zawsze $y- 
ozliwośó i potrafił zapomnieć klęskę r. 1866 
Cesarz mimo poniesionych szkód był zawsze 
szczerym sprzymierzeńcem Niemiec. Także o 
Andrasgym Bismark wyrażał się korzystnie, 
mówiąc, że Andrassy często radził się go 
w sprawach wewnętrzaych. Rady te jednak 
nie były posłuchane, gdyś inny ozłonek gabi- 
netu austrysokiego był im przeciwny, utrzy- 
mując, ke „polityka zagraniczna Bismarka jest 
może ©*k warta, ale wewnętrzna stanowczo do 
niczego”. 

Czerniowce 3 stycznia. Na wozorajszem 
posiedzeniu sejmu uchwalono 6-miesięczne pre* 
wizoryum budżetowe, pamiątkową fundacyę 
im. ces. Elśbiety i nowelę dotyczącą wydatków 
nA Gole krajowe. 

Po kilkugodainnych obradach wybrano z 
pośród stronnictw jednogłośnie następujących 
członków Wydziału krajowego: barona Mu- 
stazzę (Rumuna) z wielkiej własności ziem: 
skiej, dra Rotha (Niemca) z miast; z luby han- 
dlowej radzcą wyższego sądu krajowego On- 
cinla (Rumana), z gmin wiejskich radzcę sadu 
wyższego Bohosiewicza (Ormianina polskiego). 
Zastępsami ich wybrano 1 Rumana, 2 Rusi- 
nów i jednege Niemca. — Następnie sejm od- 
FOOZONO. 

Wiedeń 3 atycznia. Według doniesienia 
tutejszych dzienników, mają sę obrady parla- 


mentu rozpocząń na nowo l2-go lab 17-go 
stycznia. 

N. W. Tagblatt donosi z Budapesztu, iż 
wybór prezydenta zostanie teraz przyspieszony, 
gdyż skrajna lewica zamierza postawić wnio- 
gek o oskarżenie ministrów. Przed postawie- 
niem takiego wniosku, Izba posłów musi 
być ukonstytnowaną i wybór prezydenta do- 
konany. 

Budapeszt 3 stycenia. Cesars wyrtozował 
do wdowy po hr. Hunyady bardzo serdeosny 
telegram kondolenoyiny. Wyrazy współczucia 
otrzymała tek hr. Hunyady od arcyks. Józefa 
Augurta, królów Aleksandra i Milana i wielu 
innych wysoko położonych osobietości. 

Zwłoki śp. hrabiego zostaly wozoraj uro- 
czyńcie pobłogosławione, a duis odbędzie się 
eksportacya ioh do Ivanki, gdzie spoczoą w 
grobowon familijnym. 

TAE 4 3 stycznia. „Biuro Reutera“ dono- 
„i z Manili, że przybył tam statek amerykań- 
ski, który przywiózł wiadomości, śe połokenie 
na wyspie Iloilo jest nader krytyczne. Wybrze- 
ka portu obsadzili uzbrojeni powstańcy. Jene- 
ral Miles zaśądał od powsteńców wydania mia- 
sta do 80 grudnia i odrzncił wazeiką swłokę. 
Ww odpowiedsi na to żądanie powstańcy uzbro* 
ili się w celu stawienia czynnego oporu. Trzy 
okręty amerykańskie są gotowe du boju. 

Wiedeń 3 stycznia. Według dzienników, 
w najbliższym osasie cgłoszone być mają no- 
minascys nowych członków Isby panów. 

Wisdeń 3 stycznia. Cesarz przyjmował driń 
hr. Tbuna na osobnej andyencyi. 

Według doniesień dzienników, pojedynek 
między bar Banffym a Horanszkym odbędzie 
się dziś rano. Spotkanie odbęłzie się na pisto. 
lety, meta ma wynosić 20 metrów, postąpowa: 
nie naprzód zabronione. 

Budapeszt 3 styczna. Przywódzoy stron- 
niotw opozycyjnych zabrali się wozoraj ną kon- 
ferencyę, aby uchwalió program akeyi parla- 
mentarnej, velem nie dopuszczenia przyjścia do 
skutku stanu ex lege. 

Budapeszt 3 stycznia. Budapester Corres- 
pondenz ońwiadoza, że ze strony sfer komre- 
tentnych upowaknioną jest do stwierdzenia, 
że doniesienie o wrzekomych róknicąch xapa- 
trywań pomiędzy ministrami w sprawie stanu 
ex lege nie mają rzeczywistej podstawy. 

Berno morawskia 3 stycznia. Poseł Strań- 
sky unmieszoza w czasopiśmie Zidovs Noviny 
artykuł, w którym między innemi tak pisze: 
„Rok 1899 powinien posłów ozeskich zastać na 
dokładnie wytkniętej drodze i wobsa jasnych 
stosunków, w których nie powinno być ša- 
dnych mglistych przyrseoseń ani mętnych pla- 
nów rządu. „Albo, albo !* 

Wiedeń 3 stycznia. Według Wiener Zig 
zamian owoł Cesarz kanonika kavituły krakow- 
skiej ks, dra Józefa Pelczara dziekanem 
kapituły przemyskiej, a profasorowi gimna- 
zyum w Radowcach Mikołajowi Ustyano- 
wiozowi medel z okszyi jago przejścia w 
stan spoonynka tytuł radoy szkolnego z uwol- 
nieniem od taksy, 

Budapeszt 3 stycznia W ursądach poda- 
tkowych zapłacono wozoraj więcaj podatków 
nik się to steło w tym samym dniu roku £e- 
młego. W  urzędsie podatkowym tutejszego 
śródmieśnia wpłacono 5312 koron podatku, 
podczas gdy w trm samym dniu roku 5=szłzgo 
wpłaceno ich tylko 104 Wielu obywateli za- 
płaciło przypadające nań podatki x góry za 
cały rok, akeby w ten sposób wyram.ó swoje 
uunanie dla stanowiska, zajętego przez rząd. 
W rrmędzia podatkowym w Rsab pozapłacano 
wiele zaległych podatków bez poprzedniego 
wzywania ze strony władz podatkowych. 

Gramie trwały także przez cały drień 
baz przestankn wpłaty w tamtejssym urzędzie 
podatkowym. Suma pobranych pieniędzy prze 
nosi takže znacznie sumę zebraną w tym se 
mym dniu rokn zeszłego. 

Londyn 3 stycznie. Umarł tu wozoraj by- 
ły wicspresydent urzędu handlowego książę 
Humbrlaind. 

Budapeszt 3 stycznia. W Gross Komlos, 
w komitacie torontalskim powstała z okanak 
uroozystośni wyboru neczsluika gminy bójka | 
w karczmie miejscowej. Tłum rzucił się na. 
kandermów, usiłujących awanturę uśmiernyć, j 
odebrał im broń i poszarpał na nich ubranie. 
Dopiero żandarmi karskwirowani w większej 
liozbie z Kikindy rozprószyli awanturników. 

Lizbona 3 stycznia. Kortezy otworzono 
mową tronową, w której wapomniano O Car- 
skim projekcie rozbrojenia i o konferensyi | 
przaciw anarohistom, 8 zarazem zapowiedriano 
projekta nstaw, dotyczące fiuansów i reorgani- | 
zacyi armii. 

Wiedeń 3 stycznia. Według N. Fr. Presse ; 
nie sprowadziła wozorejsza audyenoya bar. 
Banffy'ego u Cesarza, któremu bar. Banffy 
przedłożył sprawozdanie, żadnych zmian w sy- 
tuacyi rolitycznej. Zainaugarowanie wwentna]: 
nych układów kompromisowych ze stronnictwa- 
mi opozycyjnemi na Węgrzech uczyniono, rs- 
wisłem od woli węgierskiego prezydenta mi- 
nistrów. 

Paryż 3 stycznia. Na wybrzeżach Francyi 
szalała w nocy ogromna bursa i zrządziła 
wielkie sskody w kilku portach. 

Figaro dowiaduje się z dobrego źródła, że 
odwołanie ambasadora angielskiego sir Monso- 
na s Paryża jest juź rzeczy w zasadzie posta- 
NOWiODĘ 

Matin ogłassa rozmową m pewną panapana 


pamm 


wybitną oscbistością se stronniotwa bonapar- 
tystycznego. Według niej ks. Wiktor Napoleon į 
postanowil urządsia w bliskiej przysałości za- | 
mach stanu Pogłoski, jakoby przyszło do nie-| 
porosumienia między ks, Wiktorem a Ludwi« ; 
kiem Nespelsonem, są nieprawd*iwe, I 
Poszt B stycznia. Dziś o 1] przed połu- 
dniem odbył się pojedynek na pistolety między 
br. Banffym a Horansskpm. Przeciwnicy strze- í 
lili do siebie na odległość 20 kroków, chybili ; 
i rozeszli wię, nie podawszy sobie rąk. Przed) 
koszarami, w których odbywał się pojedyask, | 
zebreło sią mnóstwo posłów, którzy urządzili 
Banify'emu owacvę. 
z o 
HOTEL IMPERIAL. 
pierwszorzędny hotel, restawracya $ kawiarnia, 
Lwów — ulica Trzeciege Maja, 
Przyjechali dnia 3 Stycznia. JE. minister 


A. Jędrzejowics z Wiednia. 8, Jędrzejowics z żoną ! 


z Jasionki. M. Hornstein x Kijowa. J. Egets s Ea- 
wooznego, E Bocheński z żoną z Rawy ruskiej. M. 


Ettinger sx Stryja K. Kareja z Stanisławowa. J. 
Wiktor z żoną z Czndca. Ku, hr. Komorowski z 
Przeworska. 


HOTEL EUROPEJSKI. 
ALBERT SZKOWRON. 


Lwów — Plac Maryacki. G 


Przyjechali dnia 8 atyosnia, Hr, St. Cholo- 


niewski z Podola ros. L. Fuchse von Brauathal i 
M. Anhanch z Suczawy. G.i Z. Eączyńscy-s Za- 
borza, M, Nenfeld z Wiednia. Z, Esornstein s Tar- 
NOWA. 


HOTEL FRANCUSKI 
we Lwowie — Plac Maryacki, 

W nowym sarządzie, supełata odnowiony 

(E. Proksch). 

Przyjechali dnia 3 stycznia, J, Gażkowski z 
Budek, Wł. Krryżanowski u Lisek. Prof, Giżycki 
z Krakowa P. Ansion z Korczówki. J. Resinkie- 
wicz z Tarnopola, P. Małecki s Kosslaków, P, Ko- 
rosteński z Sokala. Inż. Obadalek z Walki, Nadp. 
Strunz s Czerniowiec. Nadpor. v, Trexler z Wie- 
dnis, P. Bereżowska z Żydaczowa, P. Łubieńska 
z Przemyśla, 

(jm CNN" 


NADESŁANE. 

Rubryka ta nie pochodzi od Redakcyi, nie bierze 
też ona za nią na siebie Żadnej odpowiedzialności, 
Zmiana mieszkania. 
Bpecyalista chorób wonerycznych, skórnych, 
narządu moczewego i płciowego 


Dr. ALBIN PADALEWSKI 


À iekara na klinikach wuniw, w Wiedniu, Sariinia | Paryżu 


OPERATOR 
Ord. obecnie przy ul. Akaiemicziej |. 10 w dawnej kas 
mienicy Grossa od 10—13 | od 8—5 


Adwokaci Dr. Aleksander i Zygmunt Lis ewicze 


przenieśli kanoelaryę uwa na 
ul. Wałową 1. 23, wejście Hernadyńska 1. 2. 
w nn) 


Ewów 3 stycznia. (Z Izby handlowaj). 

Akoya sz azstuka: Kolej gal. Karola Ludwika 2%0 
sl m, k. 310.20 do 21320. Kolej Lwowsko-Czern-Jasska 
xl. w. a. 295.00 do 29800 Banku hypotecznego po 
w. a 817.— do 385—, Akoya garbarmi w Rzazxo- 


. =, 2056,— ão 3122—. Tow badowy W 
260 — do 366 —. Braku dla Randia I 


zastawne sa 100 z.: Banku hipot. galic. í 
lat a 10 proc. prem 110.00 do 110,70 
lat 100.00 


AL pól Jatah 97,06 ża 


inacyjnego 4 pre 
roa 109,50 
emizyi 


i 102.50 dè 
Banku Zrajowego 


——, Kolejowa 4 procemłowa 
gry proc. 1010 


M do 5.76 Napoleondo: 
9.52 do 9.63 Półłmparynł 950 do 960 Rubel rosyjski 
papierazy 137 00 dw 13803 100 marak niemieckich 58'70 
do 59.10, ` 

EEEE AWA] 

Wiedsń 3 stycznia Spirytus 18'30—1850, 
oukier surowy 1229'|,—1%331,. Ceny nafty 
niezmienione, 

Budapeszt 3 stycznia. (Targ zbożowy). 
Pszenica na merz o 968—969, na kwiecień 
952—954; kyto na marzso 823—824; kukuru- 
dsa na maj 492—494; owies na marzso 983— 
9 86;rzapak na sierpień 225—2 35. 

, Wiedeń 3 stycznia. (Targ zbożowy). Paza- 
nica na wiosnę 960—961; żyto na wicsnę 
836—8 38; knkurudza na czerwiec 5'23 —525; 
owies na wiosnę 6'11—612 Pogoda we Wie- 
dniu i Budapeszcie piękna. 


~ RUCH POCIĄGÓW KOLEJOWYCH 
sbowiąsujący m dniem 1 paźdwiemiką 1688 (cze 


środa wo-auropejski). 
—_Fociąg =— 
EN Do Lwowa: 


= m, Z Podwołoonyak ną dworune Podsamaos a 

er +10] £ Podwołoczysk na dworzee głó 

+» E Krakowa "Wiednia, Balina Wooda a 
| mawy), a Orłowa, Ohabówki, przen Esemówi 


u Sambora praes Przam. 
ekan, (Rumuni, Bukowiny, Huzlatyna i Kadam 


ZzSESZE 


a i Rawy raki 

Łuwocznego fPamtu, Kałusza, Obyrowa i Stryje 

Tarnopola I Brodów na dworzae główny 

Krakows, (Wiednia, Herlina, Wroaławia War 

mawy, u Oriowa, Kasta) Uhyrown 

Jokan, a Buasawy 

M Jarosławia I Lubaazowa 

£ Janowa 

£ Krakowa,(Wiednia, habówki. I N. Sącza) 

Sa Skolego I Stryja, Kałasza i Ohyrowa. 

Z Ickan, (Ramanil, Husiatyna ( Kałaasa) 

S Podwołoczysk, Brodów, Kopyosynias, Husiatyns 

na dwomeo Podzemasa 

E Podwołoczysk, Brodów, Kopyoczyniec, Hnaiatyna 
ma dworzec główny 

B Podwołocnysk ŚKijowa, Odessy) Grzyrzałowa 
Kosowy, Brodów. na dworsec Podzamóza 

E Pedwołoawysk (zijowa, Odemy), 
Kosowy, Brodów, na dworzać główny 

S Iokau, (Rura, Kosowy), Podwysakiega 

£ śohaja, Bolsos I Lukaatowa 


E Krakowa, (Wiednia, Wiellcnki, Orłowa, IŁozwa 
pie | olei BMambora I Ohyrawa przen 
ra 


M Erakowa, (Wiednia, Krosna, Iwonieza, Rymanowa 
Banckg, Jasła przes Racas. Lubaosowa i Jarosłav 

S Krakowa, (Wiednia: Barlina, Wroołąwia, Wa 
mawy) Wialiczki, Lnbackowa Jarka w 
Jasła. Krosna. Jwoniega, Rysmanowi, Mass 
Labercra, Pemtn przaz 

E Fodwołooaysk EB Qdassyj Brodów, Kopy: 
emynieć na łworsna Hodsamoss 


re © n en e 


ata er 


ma 
= s 


sa wę | 
sss E 


Ze Lwow: 


Do Krakowa (Wiednia) Ohyrowa, Sambora, M. 
Labcrox, Pesztu. Banoka, Nyząnowa, Iwemiega 
Eroma prse Przemyśl 

Do Ławcamago "Munkacza, Pesatu:, Beryalawis, 

Do Podwołoczysk. Brodów, Fodwyackiegoa dw. gł 

Do Iskan, Jam, Bukaresztu, Kosowy, finosawy 

Do Poćwałvou.. Brodów, Kczowy a dw. Poda 

Do Krakowa ' Wiednia, Vroazwia, Berlina) Ln. 
Pen przan Jaroaław, Boswadowe, 


De Janowa 

Do Krakowa, fWiednia, Wasziawy, Reriina), hy” 
Towa, Stróża przes Tarnów 

Do Bkolego. Kaktusas, Borysławia ! Ohyrewa 

Da Podwałoczysh, Brodów. «opyczyniae, Haslatynt 
Kezewy, Gra; wa s dworca głównago 

Do Podwołoszysk, Hrodów. Kopya: niee, Hasiè 
yna, Kezewy, Grzymałowa s dw. Podząroza 

Do Bolsos, Rawy ruskiaj, Bokala, Lubaizowa 

Da Iakan Bopowa, Berb., Radewisa, Suerawy 

Da Podwołoozysk, Brodów a dworca głównego 

[ba Fodwołcasysk, Brodów u dworca Podzamcze 

Do Iekan, Podwołeczysk, Kosowy, Kałusza, Hi 


na 
da owa; Łubaczowa prze Jarosław, Jasia 
s Grabówki 
s.00| Do Stryja, Borysławia i Ohyrowa 
a os| Du Jazosławiu. Hamhora 
Tao] Do lekan, Hadowiea 
g:4c|| Do Krarowa (Wiednia, Warszawy, Wroaławia, Ber- 
lina, Posta) 
Do Tarnopola = dworca głównaga 
74v]| De Ławocanago, Pesztu, Uhyrowa i Kałudca 
7,10]| Po gokala, Rawy rnakiej 
r Do Tarnopola a dworca Podsamesa 
ido Janowa 
Do Iekan (Rumunii) Huciatyna, Kałuana) 
Do Krakowa (Wiednia, Warszawy | Barlina) Oha- 
bówki, iłouwadowa, Chyrowa, Rymanowa, Iwo- 
LEGE O liin, E ymięc i Hnula 
Do |woioacysk, Brodów, Kopycz 
14:00 - Graymaława u dworca Głównego 
De [odwocivcayak, Brodów, Kopyczyniać i Hasiaty- 
Ba, Grzymalowa u óworeu Podskawesc 


LH 
10.05 


Uwaga. Czas środkowo-uropejski różni się od Czary 
lwowskiego o 86 minat Godz. 12 czasu środkowo-uropej- 
skiego równa sie godu. 14:36 podług zegaru lwawikiego. 

Nocna iny od 6 wieczorem do g. 5 m.n. 59 rama 
ate za tłustemi ramkami — Biuro ER i li 

lo 


UL 
7 Jazdy 


obj 

kolei panstwowych przy ulicy Trzeciego Maja l. 

me (ztee kryp Si ad gy: jo 
e waszalkiegu a Jazdy 

m formacie kiąmmonkowrm 
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REGINA. 


POWIEŚĆ HISTORYCZNA 
przez 
JULIUSZA LERMINA, 


(Ciąg dalszy), 
— À! p. de Lorys został schwytany ! 
— Tak, wraz z drugim cfierem z powoda 
dzisojszej nocnej utarczki. Rzecz malej wagi. 
Regina wpatrywała się bystro w twarz 
Anglika, dormyślając się mośe prawdy, ale 
w porywie gniewu i oburzenia dociekać jej 
nie chogo. 
O nio więcej jak nie pytała. 


PRZEGLĄD z dnia 4 stycznia 1899, 


stawicia'e jednej narodowości, jednej razy, | dała niejako wyrok śmierci na asłowieka, który 


uznają potrzebę trzymania się solidarnie. Li- 
tość wkrada się niekiedy do sere samelubnych 
i lekkich. 

Tremoville zbliżył się do kanapy, na któ. 
rej siedziała Regina zajęta rozmową poufną x 
p. de Malarvio. Ukłonił się i rzekł: 

— Cay mógłbym prosi panią o poświęcenie 
mi chwilki.. przepraszam pana najmocniej — 
zwrócił się do Malarvica. 

— Zaraz, panie de Trómoville — odparła. 

— Daruje pani, niema ohwili do stracenia, 
ozas nsgli — rzekł z naciskiem. 

Wasruszyła ramionami, 

— Jesteś pan niedyskretny. O cók więc cho- 
dzi ? słucham. 

— Upraizam panią najmocniej o chwilkę 


— Panie de Malaivio — rzekła, siadając na rezmowy na osobności. 


kanapie — prcszę do mnie. 


Hrabia odstąpił od syna, którego Queyras | Mów pan głośno p. de Trómoville 


odeiągnął zaraz na bok. 

— lyszałeś pan zapewne — rzekł He. 
ktor z uśmiechem — ża sztafeta, donosząca O 
kapitulacyi, na czas nie przyszła, tak że ten 
biedny Lorya... 

— Dziwne bywają fatalności — odparł Qaey- 
raz z mimowolnym dreszozem. 

Anglik choiał jnś odprawić nwego adju- 
tanta. Spojrzał na zegarak i raek? do Trómo" 
villa półgłesem : 

— Za dwie godziny.. Ha! to trudno: gdzie 
drwa rąbią, tam wióry muszą lecieć. 

— Zechce pan jeneral zatrzymać tego cfice- 
ra jeszcze ohwilką — rzekł młodzieniec. 

— I owszem brzmiała odpowiedź 

Trómoville był lekkomyślny, tamolubny, 
leca w głębi serosa śywił pewne przywiązanie 
do Lorysm i nie zachował do niego urazy za 
obelgi, miotane we Florennes, rozumiejąo, 
jakie uezueia musiały wrmeć w jego sercu. 
Zresztą bywają okoliosr ossi, w których prred- 


Woda lwowska 


Zarząd dóbr Niwbi, poczta Dąbraws, 
rredaja nasianie buraków „Czerwone 
pmuty* zbiór z roku 1898 po caria 1 
al. 40 ct, za 5 kgr' z wortczk em. Zamó 
wienia o ile zaras utarczy wykonane bę- 
dą cdwretną pocztą za pobraniem. 
JAtoby mial do abycia komplet dzien- : 
nika „Przegląd' z roku 1198 zacheca zgło. 
aiá się: Ajencya dzienników Pussaż Haun- 
mana Nr. 9. | 


Wyborne pączki | 


domowe po 401. przy większej ilości 
opursosa się procent. Kynek 41 JI piętro. | 


Na nadchodzący karnawał wypo- | 
bycza wię domine 1 eleganckie ko- 
stiamy krakowskia i kosack e Ry- 
nek 41 LI piętro. | 

Majątki ziemukle do sprmdavia | 
i wydzierkaeienia pe'eca Paweł Fraenkel, | 
Lwów, Sykatysła 2. | 
U Troczyńskiego Pusz Hausmann: 
pél kilo Herbatników €0 ct. 
„ Marmelków 40 ct. 
n w Pomadek 60 ct. 

u „ Catkoladek | zł. 
Wyrób własny. 


Z drugiej ręki xaambenaję jakako- 
wiek gazeta (rancuska. L. F. Łyczaków 
16, IL 14. X s 

Perucznik  pozaukije natychmiast 
mies: kanie, składającego sie x jasnaga i, 
aqchege pokoju, a przadpokojam waz z 
dobra penays, jednak nie w samam iród- | 
miekin. Wiadometć : geste restante Lwów 
poata główna R. 14845. 
HOCZNA BUCHAJKI 
do roapłodn zdatne, po czystej krwi Wacho- 
dnic-Frysyjakim, ma do sprzedania zarząd 
dóbr Niziay, poczta Gawłuszowice stacja ; 

Jaś'any. 
łenaty, Czach, lat 26, 6 lat na miejsce na } 
Morawie, re szkoły agronomicznej, u do- : 
brymi świadectwami poszukuje posady 1a 
ekonema lab kovtrolora Zna język pol- 
ski, czeski i nismiecki, prscował przy go- 
spodarstwie w Galieyi | rok. Zgłoszenia V. 
Polách Iwanowice koło Vyskowa Moravia. 

7 pokoi z przynależytościawi I pietro | 
Kopernika 22. | 
”Biure pońredniczeń Korłowakiej | 
alica Hkarbkowska 3 poleca ekonomów, j 
ogr dników, nauczycielki, bony, panny 
słażące, klncznice, araz wszelką iong 
słażbe. 

W państwie Tłumeckim jest do 
sprzedania większa ilcśó 


narybku 


KARPI. 


Bliżrzych informacyi udzieli 
Zarząd dóbr w Tłumacza. 


case „| 
| 


ijara. 


i 


— Tajemnice.. w takim razie odmawiam. 
Nie mamy 


tu rekretów dla siebie. 

Trómoville spojrzał ze zdziwieniem. W gło- 
sie pani de Lueiennes było coś, eo go razilo i 
wydało się sztuorynem. 

— To, co chciałem powiedzieć, jest po- 
ufnem, chodwi o śmieró i życie, NSkore 
jednak pani żąda jawncści, oxnajmiam za- 
tem, łe mój dawny przyjaciel, wicehracia de 
Lorya... 


Regina zerwała się i stanęła dumna, wy 


,prostowana, a była blada jak opłatek. 


i 


úymisne | mnolowe. — Cègl 
de płaskich sklepie 


Nasiona i zooża jare. 
Nawozy sztuczne i saletrę ohj- 


Maszyny rolnicza i lekomobile. 
Węgie i koks kowalski 


Dom Handlowy 


dla rolnictwa i przemysła we Lwowie 
ulica BSyks.uska | 6 (pasaż Hansmanna 
liczł a 5). 

Prosimy o wczesne zamé- 
wienia, 


— Panie de Trómoville — rzekła ludowato 
— proszę, aby nie wymieniano tu już nigdy 
nazwiska człowieka, k*óry sprzeniewierzył się 
naszej sprawie. 


Wokea takiego cświadozania, Ti emoville 
odstąpić musiał. Jenerał, który z odprawieniem 
adjatanta czokał na rezultat tej rozmowy, dał 
mn znak, że odejść może. 

Regina w porywie gniewu, rozpaczy, wy- 


p 

odznacza sią bardzo przyjemnym I dlugo 

trwałym zapachem. Woda lwowska jest 

zmekrmitą perfumą do skrapiania unkiem 

| chastek. — Bia SO centów i 1 zr, 
ceat 


JAN LEWIŃSKI WE LWOWIE. 
Piece kaflowe | kominki, kuchnie | wanny kąpielowe. — Terrakota i majolika budowlana. — Płytki szamotowe na 
posadzki. — Rury szteingytowe. — Nasady na kominy. — Maczka szamotowa. — Glina ogniotrwała. — Gips pra- 
gipsowe na icianki. — Cement i inne artykuły budowlane. 
wille i kamienice, oraz wille gotowe na Kastelówce we Lwowie. 

Fabryka dachówek maszynowych 
JANA LEWIŚSKIEGO, AI. DOMASZEWICZA i Sp. 

we Lwowie, ni. Janowska. 

Dachówki francuskie prasowane, srwnjcarskie ciegnięte, nowy patent, nowe patentowane dachówki osdobne, Dateraln9, 
okladzinowe o różnych profilach £ kolorach. — Cegły 


żony miarki i 
Na sprzedaż RN 


fasadowe i kominowe, — Cegielki 
Kantor : 


Sy ug E FT w a Ag 
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poleca 


wielki wybór płócien korczy 


własnego wyrobu 


bielizny stołowej, gotowej bielizny damskiej i męskiej, ręcz- 
ników, drelichów, ścierek, chustek do nosa i t. p. 


Wielki wybór kołder i materacy własnego wyrobu, 
Kompletne wyprawy ślubne od 200 zlr. 
Eg Ceny fabryczne. TĄ 


Składy towarow: 


Lwów, Akademicka 1. 2 (Hotel Georga). 
Kraków ul. Floryańska l, 26, Pszemyśl ul. Frano szksńska l. 16, S anisławów ga ach 
Dyrekcyi kolei państ. 


l Na żądanie posyłamy próbki z cenami. — Zamówienia usku- 
tecznia się odwrotną pocztą. 


q SE, z pa SA 


Galicyjski bank kredytowy 


począwasy od l lutego 1890 wydaja 
Asygnaty kasowe 


z 3U dpiowem wypowiedzeniem i 
a4%Asygnaty kasowe 
z 3-duiowem wypowiedzeniem ; 
wszystkie zań znajuują © się W oDiegu 
4„%AsSygnaty 
z BU-dniowem wypow sdzeniem oprocentowane będą 
począwszy od dais I maja 1590 po 4%, z 30-dn:o- 

wym term nem wypowiedzenia, 
Lwów, duia 31 stycznia 15490 


EO 


dostarcza 


BF Na pączki! 


smalec wegieroki berwonny pół kig. 


ct. 

Masło kokosowe o wiele wydatniej- 
sza jak masło zwykłe pół kilo 44 ct. 
Marmelada morełowa pół kilo 58 ct. 
JKonfitory znakomite a to: wiśnie, ró- 

ka i truskawki, sloik 50 ct. 
Ą ag prześliezna puzenna pół klg. 


poleca 


handel towarów korzonnych 
win I delikatesów 


LEONARDA S0LEGKIEGO 


WE LWOWIE 


uliea Batorego liczba 2. 
(Biaro „Impressa'). 


E. Zbiteka 
w Nenastift koło 
Qlemuńca 
Wyrób mora» 
iki w fzklie, 
św. groby, Ot. 
tarz  Hoeżegeo 
Ciała i groby 
z Lourdes zo. 
atały przez św. Pa. 
pieża Leona XIIr 
odznaczone. Uznanie katolicko-teologicznej 
akademii w Petersburgu, niemieckiej miaył. 
w Carogrodzie. Ilustrowane cenniki franco 
Dostawa pod gwarancją. 


Redaktor odpowiedzialny ; 


Jaktelleńska ZA. 


Przeprowadzenia 


W palsniowanyca, wehylających potrmażą 
op SORKCJA 
koleją, drogą kolową I 


Waclaw Masłowski. 


JAN 


lydem | morzem 
w zuiejsen. 


NSS mg — 


LWÓW : skleny włącza ulica Kopernika 1. 3, u'ica 
Halks 11. KRAKÓW 
NIOWCE: Rynak 2 PRZEMYŚL: Franciszkańska 24 


stropowych patentu Woblera. — Drebe od 
ml. Kopernika 1. 18. 


wy a re 


Towarzystwo krajowe dla handlu i przemysłu 


odznaczone złotym medalem za wyroby lniane 


Przedruk mie będnie płacony. 


Í SZCZURY I MYSZY| 
da uż | nanm A ; 


po 00-03 4 iR HK 
wsza_w paska 


W BOCHNI. 


Papier s fabryki Fijałkowskich w Bi 


jeszcze przed godziną był jej drogim. 

Wiedziała-li, co ozyni, zduwała-li sobie 
Sprawę, że adjutaut niesie rozkazu stracenia 
dwóch Francuzów, którzy kapitulacyę po- 
gwałoili ? 

P. de Malarvio wiódł dalej przorwaną roz- 
mowę, sądząc, że ona go słucha, lecz myśli jej 
były daleko, a w uszach brzmiały jej wciąż 
dwa imiona: Jerzy i Marcela. 

Chogo się otrząmnąć z przykrego wrażenia, 
które ogarnęło najobojętniejszych nawet, sta- 
rano sią nawiąrać żywą rozmowę, Wszak, bądź 
oo bądź, ohodziło o życie dwóch Jakobinów, 
dwóch szaleńców, którzy mieli swe szaleństwo 
dyciem przypłacić. 

I znowu na progu stanęła pokojówka. Na 
twarzy jej malowało sią wzburzenie. 

— (6ż tam nowego? — spytała Regina, — 
Jakiś bilecik ? Dawaj. 

Wzięła do rąk papier, odwinęła i prze- 
ozytała : f 
„W imię wszystkiego, co pani jest naj- 
drożstem, zechciej się ze mną widzieć. Na 
miłość Boską, prądko. Wyjdź pani do mnie. 
Wysłuskaj moją preśbę. Błagam cię o to na 
klęczkach. Marcela“, 


XXI. 


Maroela! Ta bozwstydnica śmiała do drzwi 
jej kołatać! Regina oczom swoim nie wierzyła. 
Oprzytomniawszy z pierwszego wrażenia chcia- 
ła kaza6 wypędzić tę dziewczynę przeklętą. Po 
rozwadze jednak od tego zamiaru odstąpiła 

Cók snown? Jukubinka gotowa jeszeze 
Lib że oma jej się boi. A wigo nie, pój- 

sie do niej i rznoi jej w oczy słowa oburze: 
nia i wzgardy. 

Zepominając znpełnie o obowiątkach go: 
srodyni, wstała i przeciskała się wśród gości, 
którzy otkorali ją kołem, sxła prosto przed 


Jan ihnatowicz 
Gqriannica 1 20, CZEB ; 


4—16 cm. — Cenniki oa żądanie. | 


(ak 


= pr itbą Wy: 


poz" p 


4 


falszowane bywają. Należy zwrócić uwagą przy zakupnia na powyższą marką 
ochronną z podpisem U. Brady i wszystkie wyroby jako nieprawdziwa 
zwrócić, które nie są powyższą marką i podpisem ©, Brady zaopatrzone. 


aj w czerwone pudełka opakowane i obrazem Matki Boskiej Mariacjelskiej 
o marka ochronna) zaopatrzona. Pod marką ochronną a 


- Prawdziwe kropla żołądkowa są do nabycia wa wszystkich aptekach. 


siebie, jak lmnatyczka. Zaledwie przestąpiła |jła wymawiać jego nazwisko — tats), w jej 
próg bnduaru, do nóg jej rzuciła się Marosle | domu. Padło ono na serce Reginy, jak roz- 
i ozepiając sią jej rąk, wołała : palony ołów. Zaśmiała się dziko, okrutnie, 

O! pani! pani! trzeba ich ratować... — Mają zabić p. de Lorys! — podchwyci« 
. Regina odskoczyła od nienawistnej ko. łą — a cóż mnie to może obchodzić! Obroń 
biety, ręce z jej uścisku wyrwała tak gwałto- go sama, jeśli zdołasz — to twoja rzecz, Wsząk 
wnie, śe dziewczę omal nie runęło na ziemię. ty jesteś jego kochanką... 

— Qzego sobie panna życzysz? — rzekła W to słowo, które usta jej wymawiały 
ostro. — Proszę mnie nie dotykaó.. proszę się po raz pierwszy, wlała całą swą pogardę inia- 
do mnie nie odzywaó.. Jakiem ozołem wtar- nawiśó, 
gnęłaż tutaj.. to zuchwalstwo godne takiego Dla Marceli to słowo było jakby poli- 
jak panna stworzenia L.. czkiem; płomień twarz jej oblał, zerwała się 
, Maroela patrzyła na nią w osłupieniu i na równe nogi, lecz w naiwności swej sądząc, 
nie wstawała z kolan. Była blada, zmęczona; że rachodzi jakaś straszna pomyłka, głosem 
bo przybiegła pieszo, nie dając sobie chwili drżącym szepnęła: 
wytchnienia. I oto spotykało ją takie okropne | — Pani mnie chyba nie zrozumiała. Chodwi 
przyjąsie. i SR o p. de Lorys, o narzeczonego pani. 
|, W rozgniewanej kobiecie nie poznawała — O mojego narzeczcnego! 
pięknej damy, którą widziała na zebrania taj-| — No, tak, przecie sam mi to mówił, po- 
nem. Wtedy była także dumuą, wyzywającą, ; wtarził ze sto razy. Powisdał, że panią ko: 
ale pełną powagi i godności. Teraz z tym zło:j cha i że pani kocha go wzajem, że daliście so- 
wrogim błyskiem w oczach, z tami obelżywe- | bie słowo. 

mi słowami xa ustągh nie wyglądała na boha- | Mówiła to spokojnie! z godncścią, w sło- 
terkę ani nawet na wielką damę, raczej na fu: wach jej brzmiała szorerość i prawde, a głos 
ryę rozsierdzoną. byl tak ezysty, spojrzenie tak niewinne, ża Re- 

Z ast jej padały słowa piekące, bolesne. igina odcznła instynktownie, jak wirlką wyrrą- 

— Oo waópanna tu robisz? — wołała. — Oo dra jej krzywdę, lecz gdy potok namiętności 
może bjó pomiędzy mną a nią wspólnegc? wzbierze. niełatwo p łokyć mu tamę. 

Prcszę stąd wyjść zaraz, natychmiast, bo będę! — To kłamstwo! — zawołała. — Powtarzam 

smauszopą kazać pannę wypędnić raz j:szoze: p. de Loryg jest kochankiem 
Ale Marcele, odrętwieła z rospaoy, słowa ; waópanny. 

te puszozała mimo uszu.. se. Marcela jękcęła głucho i twarz ukryła 

— Wiqo pani nie wie? — Mają ich rorstze- ' w dłoniaok, s& lzy jej przez palee wytrysły, 
lać — rozstrzelać... powtarzała, ozołgnjąc się Ugięła sią pod tą utraszną zuiewagą,. ale nia 
u nóg jej, Regina odvuwała ją wciąż ze złamała. Cos był bolesny, lecz godził w nią 
wstrętem, y tylko — trzeba go było przyjąć, jako oiężką 
— Proszę stąd wyjść. netydzmiast — woła próbę, ale za wygranę nie dawać. Czas upły« 
ła z coraz większym gniewem, >wał — unosząc może na swych skrzydłąch áy- 
— Ależ powiadam pani, że mają zab 6 mo; cie tych dwojga istot ukochanych. : 
jego ojca.. p. da Lorya — jękuęła. | 
(o za znchwalstwo! Ta dziewczyna mia. | (Ciąg daly nastąpi). 

i | 


Obecnie 
wszelkie ogłoszenia do „Prze- 
glądu* «raz przedpłatę miej- 
scową przyjmuje wyłącznie 
śjencya dziennie ów 


Passa Hansmana 9. 


kachunkowości 


kupieckiej 
pojedyńczaj i podwójnej 

noży wedle metody 
jasnej i prostej 


także listownie 


Krople żołądkowe | 
Brady'ego 
(przedtem Marizceiskie Krople żołądkowe) 


sporządzone w aptece „zum Koónig vom Ungarn“ 
Karola Brady w Wiednin I. Fleis: hmarkt 1, | 


stary | znany środek leczniczy działający znakoricie i 
wamacniająco na żołądek przy przesskodach w trawienia i 
Innych dolegliwościach, 


Cena flaszki 40 ct., podw. flaszki 70 ct. 


Muszę zwrócić uwagę powtórnie, ze moje krople żołądkowe czestokroć 


kropk żołądkowe äpt. K. Bray | 
(dawniej Marlasolskie żołądkowe kropla) 


Gi Ałaulige 


musi sią unajdować podpis 
Cząici składowa podane. 


Są do r abycia w księgarniach deiela naukowe pedsgoga Reussnera p. t. 


skich 


= G 


kasowe |. 


DYREKCYA. 


NENA 


) 
1) 


MICHNIK 


— 


R ZWS 7 : . 
laajłatwiejsza do brrdzo prędkiego a gruntownego nanczsra się ję 
syków obcych bez nanczyciela, x objaśnieniem wymowy i « Klu- 
czem na kchcn każdego dz.eła: 


„Samoucze 
„Samouczek“ 


„Samouczek* 
Amerykański 
„Samouki* 


Na zaliczkę pocztową wysyłają powyaszu dała wszystkie kug- 
girnie we Lwuwie | 
Kubaczka i Langa w Białej. ; 3 

Głowny skład w Warszawie przy ul. Złotaj ne. 6 wysyła tylku 
za gotonką w monecie lub markach poostowych aussryack ch. 


JEDYNE, PEWNE BEZPIECZNE 


PRAWDZIWEJ OEsARSKIEJ „= 
i GOSŁODARSKIEJ <4 


PRIMUS“ 


lite, karabele, antyki, broń myállwaką nowszego systemu, platery, w ogóle 


Lwów, pl. Strzelecki 1. 15 II p, 


Najlepsza Motola 


ci Polsko niemiecki, kurs wtepny, (Elementarz) 
po 15, 30, $2 ct, I kurs Y0 ct. Ii kurs zł. 2'30, — kom- 
plet (oba kursy zł. 8'—. 

Polsko-francuski, I kurs 13 zeszytów. lI kurs 24 
zeszytów, gramatyka polsko fracuska 10 zeszytów po 22 
ot, na zaliczkę wysyla się tylk 20. 10 lub przynajmniej 
6 zeszytów. 

Polsko:angielski I kurs :ł, 1 12, 
komplet zł. 262. 

Przewodnik z rozeówkami ingielskiemi, wydanie II, 
zacznie powiekszone 75 ct. 

wie cy iudzie, t j. 33 kciorysów zajsławniejszych 
ludzi z 16 rycinami, zł. 1-20, wiprawie eleganckiej zt. 2 25. 
Aleksander król pociów regierskich, nieśmiertelny 
wieazcz i bożygzcze narodu węgłdrskiego, poeta nad poets- 
mi zł. 106, w oprawie eleganckej zł. L80. 


Howe wydanie Dzieł Sienkiewicza 


w 36 temsch 
tylko dla prenumeratorów 


Tygodnika Ilustrowanego 


zawiereó będzie (opródz „Trylo: * l 
gi“) wszystkie utwory 

autora „QUO VADIS.“ 
Pooząwsey od N. B. 1699 każdy 
prenumerator ctreyma Gl! miasiąc 


darmo tom Sienkiewicza 


Roczna prenumerata „Tygodnika illa 
st-owanszo" wras x l2-ma tomami Dzia 
ałentiswicza wynosi kwartalnie 8 slir 
60 ct. Z przesyłką pocztową 8 złr. 75 ot. 

Prenume:atę przyjmują” GGławna 
Ajeucya I Ekspedycya Kygudni= 
ka we Lwomie Pasmat Hauamasa 9, 
oas wszystkie ksiegarnie i kantory pism. 


II kurs zł. 1:£8, 


Petöfi 


w Krakowie, tudzież f. Westa w Brodach I 


1 NAJTAŃSZE ŽRODŁO EP 


DO NABYCIA. E 


Piertolcnki 
<aręczyaowe, obrącaki 
sepildi tlabne. srebro sole" 
we (urzędowanie cachowana) 
kompletne wyprawy w kkzet- 


aA 44 aiia w PRZEMYŚLU ul. Francisk. 
B Naig wysyła się oudziannie, za ubospiecze- 
h > 
2 


BP ama Ora wanajcia biżuterye 
- niem kolejowej rychlej doskRy, z uwsględniesiem 2 i 
S uny nafty, przy aniezniejszych oduegłuściach od Przemyślą jubiler, Lwów, Hotel 
PK laj zed + sk = prznh Kiroejj 
Tutki klejone z najprzed- | + l; s 
niejszej BIRUŁKI Artur Kościcki | 
EGIPSEK' EJ SYRIUSZ) 


U wszędzie do nabycia. | Lwów, ulica Zamarstynowską |. li. 
| c (| (200 wlasny), a Treco Maja 
ezba 2. 


oleoa wyborne kawy wprost s 
Ameryki pół kilo od 80 ot. Naj- 
lepsze herbaty pół kilo od 1:50, 
koniak kuracyjny od 1:80 but. 
Rum najlepszy od 120 ają lit. 
Kakao holenderskie pół zl. 190. 


LWOWSEIŁI 


jay Zaklad astawnioa 


Uskztęcmiawy 
ulica Karola Ludwika i. 3, I piątro Wszelkie przekłady 
nad Magarynem W-pych Banyerów (przedtem al. Czarneckiego L 1.) (Hómaczenia) 


udziela wysokie zaliczki na : 


Kosztowności wszelkiego rodsnja jakota: złoto, arebrę 


lanty, rauty, perły, zegarki, korale itp. 


Papiery wartościowe. 3) Niekosztawności pasy 


P 
. 


od mnajzwyklejszych do naj. 
"ykwintmiejszy sk z palskie- 
go ma wazystkie języki obce 
i odwrotuie. 
Główna sjenoya dzienników i 0 
szeń J. Hopoasa i A. Salomono: 
w Krakowie, plac Maryacki L 2. 


rzedmioty cenne, rozmiarem swym i rodzajem do zastawn sie nadajsce. 
p Frówezk umiarkowany w miarą wysokości połyczki co raz niższy. 


Biuro otwarto od 9—1 ramo i od 3—6 wieczór. 
Drukarnia Narodowa Stanisław Maniecki i Spólka Hotel Georga. 


